
Sprdwg Ziem Odzy­
skanych — to św ęta 
sprawa zjednoczonej 
Ojczyzny

—  powiedział
premier
Cyrankiewicz
na Kongresie
w e W rocławiu

D  REM IER Józef Cyrankiewicz,
' przemawiając Imieniem KC 

P ZPR  i Rządu w  niedzielą we 
Wrocławiu aa Kongresie Ziem Od­
zyskanych, oświadczył m. in.:
T/  ongres Ziem Odzyskanych ze-

brał przedstawicieli całego 
kraju, całego narodu, partyjnych i  
bezpartyjnych, bo sprawa Ziem 
Odzyskanych to kawał serca każ­
dego Polaka i Polki, to święta spra 
wa zjednoczonej ojczyzny, je j nie­
podległości, jej siły i  dalszego roz­
woju.

Dlatego to Kongres nasz ugrun­
tować musi wśród milionów Pola­
ków zrozumienie konieczności dal­
szego wysiłku całego narodu dla 
rozkwitu Ziem Odzyskanych. Pod 
znakiem niezachwianej w iary w  
przyszłość tych ziem, które są przy 
szlością całej zjednoczonej Polski, 
obraduje dziś Kongres Ziem Odzy­
skanych.

W B R E W  P O D P A LA C ZO M

Q  czywiście, że w iary naszej w  
”  przyszłość tych ziem ani na 
chwile zachwiać nie mogą rozlega­
jące się w  Niemczech zachodnich 
głosy byłych hitlerowców, ss-ma- 
nów, bitych już raz generałów, a 
także biskupów niemieckich oraz 
popieranych przez Watykan rew i­
zjonistycznych działaczy i wypusz­
czonych z więzień przez anglo- 
amerykańskich imperialistów h i­
tlerowskich zbrodniarzy wojen­
nych.

Oczywiście, że można na papie­
rze rysować mapę z tzw. ,,niemiec 
kimi obszarami" łącznie z Wrocła­
wiem, Warszawą, Krakowem 1 Lu­
blinem. Można mówić także o U- 
ralu, iak to sie zdarza niektórym 
politykom z Bonn. Można to 
wszystko robić z poparciem ame­
rykańskim i za amerykańskie do­
lary, ale nie może to wywołać żad 
nego innego efektu, jak tylko zao­
strzenie czujności całego naszego 
narodu na knowania imperialis­
tyczne, zaostrzenie czujności całego 
cbozu pokoju, zaostrzenie czuinoś- 
ci przede wszystkim samvch Niem 
crtw, walczących dziś pod przewo­
dem Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej i najlepszych sił naro­
du niemieckiego o zjednoczone, 
pokojowe, demokratyczne Niemcy.

W B R E W  ZDR AJCO M

AA ożna także, jak to robią reak-
cyjni bankruci polityczni z 

naszej emigracji, utrzymankowie 
różnych wywiadów, próbować z 
wprawą, którą mają z lat przed- 
wrześniowych, układać się z nie­
mieckimi rewizjonistami w  spra­
wie swojego upragnionego powro­
tu do majątków i fabryk i w  spra 
w ie granic na Odrze i Nysie, w  
sprawie wymarzonego przez nich 
ale nie osiągalnego —  bo skoń­
czyły się czasy, w których Targo­
wica hulać mogła bezkarnie w  na­
szym kraju — rozbioru Polski. 
Świecą czasem z nie zawsze dys­
kretnej prasy niemieckiej nazwis­
ka Andersów i Mikołajczyków, a

(Dokończenie na słr. Z). A
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Cena 15 groszy

W odpowiedzi na antypolskie knowania imperialistów
3200 delegatów na Kongresie

m Odzyskanych
przybyłych ze wszystkich stron Polski

zamanifestowało jedność 
narodu polskiego w walce o pokój 
i dalszy rozkwit Ojczyzny

Y Y  R O CŁA W , prastara piastowska stolica naszych ziem nadodrzań- 
skich gościł w  niedzielę 3.200 delegatów przybyłych z całej Po l­

ski na Kongres Ziem Odzyskanych. Przybyli reprezentanci ponad 
siedmiomilionowej rzeszy mieszkańców tych ziem: przodownicy pracy, 
naukowcy, przodujący chłopi, księża patrioci. Przybyły również dele­
gacje z innych województw Polski, by zamanifestować nierozerwal­
ną łączność naszych ziem nad Odrą i Nysą, naszego wybrzeża z M a ­
cierzą. Obrady odbywały się w  odświętnie udekorowanym Pawilonie 
Prostokątnym na terenach powystawowych. 

-------------------------------------------------  aWczoraj uruchomiona
została
nowa wspaniała
budowla
Planu 6-letniego
- gigantyczna 
cementowni
w W ierzbicy
W DNIU 22 bm. uruchomiona 

została jedna z największych 
i najnowocześniejszych cementowni 
w Europie wspaniała budowla Planu 
6-letniego — cementownia w W ierz­
bicy.

W  uroczystości uruchomienia za­
kładów, które w dniu 22 bm. opuścił 
pierwszy pociąg wyprodukowanego 
tu klinkieru, wzięli udział przedsta­
wiciele rządu z wicepremierem Hi­
larym Chełchowskim —  wiceprze­
wodniczącym P K P G  Stefanem Igtja- 
rem na czele oraz przedstawiciele 
PZPR. Obecny był również przed­
stawiciel ZSRR w Warszawie —  
Kazjukow.

W  czasie uroczystości najofiar­
niejsi budowniczowie tego obiektu 
przemysłowego otrzymali wysokie 
odznaczenia państwowe.

Sprawozdanie z przebiegu uroczy­
stości uruchomienia zakładów po­
damy jutro.

Owacyjnie powitali zebrani zasia 
dających w  prezydium przedstawi­
cieli Rządu i Biura Po lityczn ej) 
KC PZPR : premiera Józefa Cyran­
kiewicza, Marszałka Polski Kon­
stantego Rokossowskiego, sekreta­
rza KC PZPR  Edwarda Ochaba, 
wicepremierów Jędrychowskiego i 
Korzyckiego, ministrów Jarosiń­
skiego, Nieszporka, Dąb Kociola.

Oklaski towarzyszyły słowom 
profesora Uniwersytetu im. Bole­
sława Bieruta, Stanisława Kulczyń 
skiego, przewodniczącego W oje­
wódzkiego Komitetu Wyborczego. 
Frontu Narodowego, który zagaja­
jąc obrady Kongresu powitał ser­
decznie przedstawicieli Rządu i de­
legatów.

Następnie na trybunie staje 
premier Cyrankiewicz. Sala roz­
brzmiewa oklaskami. Padają o- 
krzykl: „Niech żyje Rząd Po l­
skiej Rzeczypospolitej Ludowej". 
„Niech żyje Premier Cyrankie­
wicz".
Omawiając nasz dorobek na Zie­

miach Odzyskanych, podkreślając 
wielką pomoc, jakiej udziela nam 
Związek Radziecki, premier zwra­
ca się do zebranych:

„Wznoście wyżej nasze pokojo 
w e budownictwo na tych pra- 
staryoh polskich ziemiach. Z w a ­
mi Jest cały naród polski, z w a ­
mi jest sercem I myślą wielki 
nauczyciel narodu polskiego, 
nasz ukochany przywódca To­
warzysz Bolesław Bierut".

Uczestnicy Kongresu długo skan 
dują: Bierut, Bierut, Bierut.

Nowa fala oklasków wita zbliża­
jącego się do trybuny. Marszałka 
Rokossowskiego. Rozbrzmiewają o- 
krzyki na cześć Wojska Polskiego i 
jego przywódcy.

—  Myśli I serca żołnierzy są 
razem z wam i —  zapewnił u - 
czestników Kongresu Marszalek 
Rokossowski. —  Nigdy więcej 
stopa najeźdźcy nie będzie dep­
tać wolnej ziemi polskiej... Przy­
szłość należy do nas, do niezwy­
ciężonego obozu pokoju, któremu 
przewodzi Wielki Stalin!

Zebrani gorąco manifestują na 
cześć Chorążego Obozu Pokoju 

1 Józefa Stalina.
I Obszerne przemówienie wygłosił 
I następnie wicepremier Jędrychow- 
j ski- Padają cyfry, ilustrujące potęż 
I ny rozmach odbudowy naszych 
< ziem piastowskich, mówiące o wzra 
stającej z roku na rok ilości zakła- 

i dów pracy, kopalń,*szkót, budyn- 
; ków mieszkalnych i świetlic. W 
j skupieniu słuchają delegaci o dal­
szych wspaniałych perspektywach 
rozwoju Ziem Zachodnich.

Po referatach odbyła się obszer­
na dyskusja, w  której przedstawi­
ciele zagłębia górnośląskiego i wał- 
brzyskiego, rolnicy i rybacy opo­
wiadają o wkładzie swoim i Swych 

, współtowarzyszy w  odbudowę Ziem 
Odzyskanych.

Dla szczęścia i rozkwitu naszej Ojczyzny wznoście wyżej nasze 
pokojowe budownictwo na tych prastarych polskich ziemiach — 
powiedział w swym przemówieniu kongresowym Prem ier Józef 
Cyrankiewicz.

W szeiegach Frontu Narodowego 
pomnażajmy siły 

i dobrobyt Ojczyzny
Rezoluc:a Kongresu Ziem Odzyskanych

Wojsko Polskie
czujnie strzeże 
granic
Polski Ludowej 
Przemówienie
Marszałka 
K. Rokossowskiego
na Kongresie
Ziem Odzyskanych
\a / IM IENIU żołnierzy Ludowegor 

Wojska Polskiego witam ser­
decznie delegatów na Kongres 
Ziem Odzyskanych.

Ludowe Wojsko Polskie wrax 
z całym narodem dumne jest z 
dzieła tej wielkiej pokojowej pra 
cy, która zespoliła na wieki pra­
stare ziemie piastowskie z Ma-: 
cierzą.

I każdy z nas —  mając przed 
oczyma odbudowę I rozkwit Ziem 
Odzyskanych może powiedzieć: 
nie na darmo przelewali krew bo 
haterscy żołnierze chwałą okry­
tej Armii Radzieckiej, nie na dar 
mo walczyli u boku armii kra'ju 
socjalizmu — żołnierze Ludowego 
Wojska Polskiego.
Naród nasz pod przewodem kla­

sy robotniczej dzięki zwycięstwu 
Związku Radzieckiego w drugiej

(Dokończenie na str. 2-eJ). D

Nasze osiągnięcia .

na Ziem iach Odzyskanych 

i wielkie plany 

rozwoju tych ziem 

każdego Polaka napełniają dumą

(Dokoilczenli no H r  ?J

Na zdjęciu: wejście do sali 
obrad Kongresu Ziem  Odzyska­
nych we Wrocławiu.

T  T C ZE S TN IC Y  Kongresu Ziem  
Odzyskanych uchwalili re ­

zolucję, którą przytaczamy w  
obszernych fragmentach:

M Y, PRZED STAW ICIELE  pols­
kich miast i wsi od Bałtyku 

do Sudetów i Karpat i od Bugu 
do Odry i Nysy, zebrani na Kon­
gresie Ziem Odzyskanych w  sta- 

! rym  grodzie polskim Wrocławiu, 
j oświadczamy uroczyście:

Polskie Ziemie Odzyskane, w y­
zwolone po stuleciach krwawie-

Sprawdź, czy nie 
zostałeś pominięty
w spisie wyborców
W ub. niedzielę
rozpoczęło się 
sprawdzanie
list wyborczych

\AJ dniu 21 września br. w  ter­
minie przepisanym Ordyna­

cją Wyborczą, wyłożone zostały do 
publicznego wglądu w  lokalach ob 
wodowych Kom isji Wyborczych — 
spisy wyborców.

Jak świadczą meldunki, które 
napłynęły ze wszystkich zakątków 
kraju, znaczna część wyborców 
już w  tym dniu odwiedziła lokale 
Komisji Obwodowych. Szczególnie 
żywo interesuje się spisami mło­
dzież, która po raz pierwszy w 
swym życiu bierze udział w w y­
borach.

W  odświętnie udekorowanych 
lokalach Komisji Obwodowych dy 
żurują członkowie komisji, którzy 
zainteresowanym służą wyczerpu­
jącym; wyjaśnieniami i odnotowu­
ją zgłaszane reklamacje. Rekla­
macje te prezydia rad narodo­
wych rozpatrzą w  terminie 3 dni 
od daty wniesienia.

nia w  obcej' niewoli, zrosły się z po 
wrotem i' na zawsze z Macierzą.
- Odkąd bohaterska Arm is Ra­
dziecka i Odrodzone Wojsko Pol­
skie przywróciły te ziemie narodo­
w i polskiemu, kładąc kres w ieko­
wemu i piskowi i niesprawiedliwo­
ści, życie gospodarcze, społeczne i 
kulturalne rozwinęło się na tych 
ziemiach, jak ! rozwijać się może 
tylko na ojczystej glebie w  wa­
runkach wolności i pokoju. W cią­
gu 8 lat naród polski zagospodaro­
wał swoje ziemie nad Odrą i N y­
są, nie szczędząc wysiłku i trudu: 
rozbudował fabryki i porty, ożywił 
i  rozwinął rolnictwo, zbudował pol­
skie szkoły i  uniwersytety, zało­
żył polskie teatry i  zespoły ludo­
we.

Dzisiaj na Ziemiach Odzyska­
nych żyje, pracuje, uczy się, w y­
kuwa wraz z całym narodem 
szczęście i  pomyślność całej zjed­
noczonej ojczyzny — siedem mi­
lionów Polaków.

Dzięki naszej władzy ludowej, 
dzięki twórczemu wysiłkowi pol­
skich robotników, chłopów i inte­
ligencji, przed Ziemiami Odzyska­
nymi otwarły się perspektywy 
świetności i rozkwitu, jakich przed­
tem ziemie te nigdy nie znały. Ich

(Dokończenie na

-  stwierdza delegat
na Kongres
A. Brudnicki
z O p o ls zczyzny

Y y  IELKA, wypełniona po brzegi 
sala Pawilonu Prostokątnego 

rozbrzmiewa - huraganem braw. Na 
trybunie stanął Marszałek Polski 
Konstanty Rokossowski — niezłom­
ny bojownik o wolność, bohater 
Stalingradu, pogromca hord faszy­
stowskich. Żołnierz pokoju.

Ro-ko-ssow-skif Ro-ko-ssow-ski 
skandują delegaci. Echo tego okrzy­
ku odbija się od sklepień i potężną 
falą szturmuje przymknięte drzwi 
od sali. Marszałek Rokossowski po­
chyla głowę.

Delegaci na Kongres dają w tef 
chwili wyraz miłości narodu pol­
skiego dla ludowego Wojska Pol­
skiego i jego bohaterskiego wodza, 
który właśnie przed chwilą stwier­
dził: — Nigdy więcej stop* na­
jeźdźcy nie będzie deptała wolnej 
ziemi polskiej.

Entuzjazm sięga zenitu.
★

PO TW ARZY ob Andrzeja Brud- 
nickiego spływają powoli gru- 

oe jak groch' łzy. Czym się tak 
wzruszył? Zapytać nja sposóh. 
Właśnie na salę wkroczyła przy 
dźwięku fanfar delegacja wrocław­
skich i warszawskich harcerzy. Bu­
rza oklasków. Dzieci trzymają w 
ręku biaie I czerwone kwiaty. Zbli­
żają się do prezydium...

Za chwilę będzie przerwa w obra­
dach.

Poczekajcie obywatelu, Brudnicki, 
chciałem Was zapytać...

( Dokończenie na str. 3 -ej)

Delegacja Kongresu Ziem  
Odzyskanych, w skład której 
weszli min. Nieązporek, prof. 
Jakóbiec, górnik Klaja, oficer 
Marynarki Handlowej M ile - 
miczkin  i pisarz Lućjan1 Rud- 
nicfci — złożyła wieńce na gro~ 
bach Żołnierzy Radzieckich, 
których bohaterstwu zawdzię­
czamy wyzwolenie Ziem  Od­
zyskanych.
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Nikt nas stąd nie zdoła ruszyć 
Jak drzewa wrośliśmy w te ziemie
Tak odpowiada ludność Ziem Odzyskanych 

na bandyckie knowania 
amerykańsko -hitlerowskie

Str. 2 S Ł O W O  P O L S K I E

fDofcoAcżeftłe ze »tf. i<e]i

O B. ROGALIŃSKI, dyrektor 
elektrowni w  Dychowie, opo­

wiedział, jak w ielką pomocą były 
dla budowniczych wielkiego obiek­
tu Planu 6-letnlego rady i  wska­
zówki doświadczonych fachowców 
radzieckich.

Duże zainteresowanie wzbudziło 
przemówienie przewodniczącego

Premier
J. Cyrankiewicz
na Kongresie
we Wrocławiu

(DófcoAtóenie ze s t r . 1-e j)

także ich agentów, pertraktujących 
z neohitlerowcami. Działa Studnic- 
ki, stary partner Beselera i  P ił­
sudskiego.

Pamiętamy wypowiedzi jeszcze z 
grudnia 1944 roku Arciszewskiego, 
który jest niewątpliw ie pionierem 
W dziedzinie zdrady narodowej, w  
„oddawaniu”  Szczecina i Wrocła­
wia. N ie brak tam nikogo od NSZ 
po WRN. Sprzedajne łby emigra­
cyjne podpisujące cyrografy pod 
tego rodzaju zobowiązaniami, w y ­
wołują tylko uczucie bezgranicznej 
pogardy.

i W ZM ACNIAĆ SIŁY POKOJU
" P  ołożyć kres nadziejom siew- 

ców wojny, rewizjonistów i 
imperialistów, to znaczy wzmac­
niać siły obozu pokoju, to znaczy 
strzec jak źrenicy oka, rozwijać i 
umacniać braterski sojusz ze 
Związkiem Radzieckim, to znaczy 
umacniać braterski sojusz ze 
wszystkimi krajami pokoju i po­
stępu, to  znaczy krzewić stosunki 
przyjaźni z Niemiecką Republiką 
Demokratyczną, to znaczy umac­
niać światowy ruch obrońców po­
koju, kłaść kres nadziejom imperia 
listów i  rewizjonistów, to znaczy 
umacniać w  codziennej pracy i 
walce jedność narodu polskiego, to 
znaczy wzmóc wysiłek w  budowie 
silnej gospodarczo i politycznie, sil­
nej pod każdym względem Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, to zna­
czy zewrzeć jeśzcze mocniej szere­
gi we Froncie Narodowym, to zna­
czy uczynić wszystko, aby nasze 
nierozerwalnie złączone z Macierzą 
Ziem ie Odzyskane były przedmio­
tem dumy i  miłości, troski i  pracy 
wszystkich Polaków i Polek, robot 
nlków i  chłopów, inżynierów -i u- 
czonych, młodzieży i  wojska (o- 
klaski). ,

Wznoście wyżej nasze pokojo­
we budownictwo na tych prasta­
rych polskich ziemiach. Z  wami 
jest cały naród polski, z wami 
jest sercem i myślą wielki nau­
czyciel narodu polskiego nasz u- 
kochany przywódca towarzysz 
Bolesław Bierut! (długotrwale o- 
wacje, sala skanduje „Bie-rut! 
Bie-rut!").

Wiele PGS-św
i spółdzielń! 
produkcyjnych
zakończyło już siewy
\ I T  CAŁYM  kraju trwają w  pełni 
*  * Siewy zbóż ozimych. PGR-y, 
spółdzielnie produkcyjne i gospo­
darze indywidualni, wykonując swo­
je  zobowiązania podjęte dla popar­
cia Programu Wyborczego Frontu 
Narodowego —  dla uczczenia XIX 
Zjazdu W KP (b), starają się przepro­
wadzić siewy jak najlepiej, aby za­
pewnić zwiększenie plonów roku 
przyszłego Co najmniej o 1 kwintal 
z hektara.

Najwięcej żyta i pszenicy ozimej 
zasiano dotychczas w  woj. biało­
stockim, lubelskim, warszawskim, 
poznańskim i kieleckim.

Dzięki dobrej organizacji' pracy 
oraz właściwemu wykorzystaniu 
maszyn i narzędzi rolniczych, wiele 
PGR-ów i spółdzielni produkcyjnych 
zakończyło już siewy.

W iele PGR-ów, spółdzielni pro­
dukcyjnych i gromad przystąpiło 
już do wykopków ziemniaków. 
Chłopi przyśpieszają wykopki z tycli 
pól, na których zamierzają siać 
jeszcze oziminy.

spółdzielni produkcyjnej w  w ilc z ­
kowie, Jana Sendka.

— Nasze osiągnięcia w  dziedzi­
nie spółdzielczości produkcyjnej — 
powiedział mówca —  mobilizują nas 
do jeszcze większego O s iłk u , aby 
wykonać wszystkie plany gospo­
darcze, aby wywiążać się z obo­
wiązków wobec państwa i zaopa­
trzyć klasę robotniczą w  chleb, 
mięso i mleko.

Powiedział on po prostu: „ liiy 
tych ziem piastowskich już nigdy 
nikomu nie oddamy, bośmy w  nie 
wrośli jak te drzewa". *

Następnie wchodzi na trybunę 
rodowity opolanin, więzień obozów 
hitlerowskich, a obecnie Wiceprze­
wodniczący W RN w  Opolu, Fran­
ciszek Mrocheń.

—  Lud opolski pamięta Jeszcze 
dawne czasy, gdy faszyzm hit­
lerowski zlikwidować chciał 
wszystkie znaki polskości na 
tych ziemiach. W  roku 1945 z ra ­
dością witaliśmy Armię Radziec­
ką wiedząc, ie  przynosi nam ona 
likwidację rządów pruskich fa ­
brykantów i obszarników. Dzi­
siaj ludność Śląska Opolskiego 
pracuje ofiarnie, potwierdzając 
głębokie przywiązanie, do Macie­
rzy. Taką odpowiedź dajemy 
Adenauerowi i katowi ludu opol­
skiego Łukaszkowi. Będziemy 
wraz z wszystkimi rodakami bu ­
dować Polskę szczęśliwą i sio* 
neczną, będziemy kroczyć zjed­
noczeni w  Narodowym  Froncie 
w  walce o utrwalenie pokoju i 
realizację Planu 6-letniego. Bę-

ł(6 W nocy z 18 na 19 września lot­
nictwo amerykańskie dokonało za­
ciekłego bombardowania okolic 
Phenianu, a zwłaszcza rejonów 
północno-zachodnich. Zburzono 
wiele domów chłopskich. Jest w ie­
le ofiar wśród ludności cywilnej.

^  Kandydat na prezydenta z ra­
mienia partii postępowej USA — 
Halinan ogłosił oświadczenie, w  
którym żąda zaprzestania wojny w 
Korei.

Rząd Indii wyraził podziękowa­
nie prezydentowi Wszechzwiązko- 
wej Centralnej Rady Związków 
Zawodowych (WCSPS) za pomoc 
w  żywności i gotówce udzieloną 
głodującej ludności stanu Madras. 
■Hf Rząd rumuński wystosował no­
tę do rządu jugosłowiańskiego pro­
testującą przeciwko naruszeniu w  
dniu 17 września br. granicy ru­
muńskiej pl-zez jugosłowiańskie 
władze graniczne.

^  Korespondent dziennika „De 
Waarheid“ donosi z Bonn, że w  
ciągu ubiegłego półtora raku w y ­
puszczono na wolność 2.632 prze­
stępców wojennych. Obecnie roz­
poczęło się w  Trizonii masowe roz­
patrywanie spraw sądowych b. ak­
tywnych hitlerowców w  celu ich 
ułaskawienia.

Jak wynika ze sprawozdania 
austriackiego instytutu badań eko­
nomicznych, liczba bezrobotnych w  
Austrii w  sierpniu 1952 r. wzro­
sła w  porównaniu z sierpniem roku 
ubiegłego o 60 procent.

★ W  Hadze, Amsterdamie 1 in­
nych miastach Holandii odbyły się 
wiece protestacyjne przeciwko 
przygotowaniom do nowej wojny, 
przeciwko ujarzmieniu Holandii 
przez imperialistów amerykań­
skich.

★ Dziennik „Humanite" ogłosił 
komunikat sekretariatu KC Fran­
cuskiej Partii Komunistycznej, 
stwierdzający, że „na plenum, któ­
re odbyło się 3 i 4 września, Kom i­
tet Centralny, postanowił jedno­
myślnie wycofać Andre Marty z 
sekretariatu KC i pozostawić go w 
składzie Biura Politycznego KC 
oraz wycofać Charles Tillona z Eiu 
ra Politycznego i pozostawić go w  
składzie Komitetu Centralnego".

★ W  Albanii przebywa delegacja 
radzieckich działaczy kultury z 
prof. Nuzdinem na czele. Uczeni 
radzieccy przybyli do Albanii w 
związku z miesiącem przyjaźni a l­
ba ńsko-radzieckiej.

★ W  Wiedniu rozpoczęto w y­
świetlać film  pt. „Lis pustyni", glo­
ryfikujący hitlerowskiego generała 
Rommla. W  pierwszym dniu uka­
zania się na ekranie tego filmu od­
była się przed kinem demonstracja 
protestacyjna przy licznym udzia­
le mieszkańców Wiednia.

dziemy utrwalać pracą granice 
na Odrze 1 Nysie, nasze na 
zawsze. Sojusznikiem w  naszych 
dążeniach pokojowych jest nasz 
sąsiad zachodni, Niemiecka Re­
publika Demokratyczna.
—  Przynoszę wam braterskie, 

proletariackie pozdrowienia od na- 
sźyeh robotników, techników i in­
żynierów —  przemówił do zebra­
nych znany przodownik pracy Pa- 
faWagu, Franciszek Mocała. Po na­
kreśleniu krótkiej historii Pafawa- 
gu, ob. Mocała powiedział:

• —  Głosując za ProftfHtlem W y­
borczym Frontu Narodowego, 
programem rozkwitu Ziem Od­
zyskanych, zamanifestujemy mi­
łość do ojczyzny, pokrzyżujemy 
plany podżegaczom wojennym. 
Pod kierunkiem naszej Partii 1 
Rządu w  oparciu o Związek Ra­
dziecki, przekształcimy naszą oj­
czyznę w  przodujący kraj w Eu­
ropie.
Jako następny przemawiał ob. 

Korab-Kucharski, delegat Stowa­
rzyszenia obywateli francuskich 
pochodzenia polskiego —  obrony 
granic na Odrze i Nysie. .

—  Gdy wrócimy do Francji, opo­
wiemy o tym, co widzieliśmy w  
czasie dwutygodniowego pobytu w  
Polsce. Opowiemy, że tutaj każdy 
obywatel nie tylko mówi o pokoju, 
lecz żyje tym zagadnieniem, pra­
cuje dla pokoju. Świadczą o tym 
nowe szkoły, teatry, domy dziec­
ka — stwierdził na zakończenie.

Teraz . z dźwiękiem fanfar i 
werbli wkroczyła na salę liczna de­
legacja dzieci szkolnych z Warsza­
wy i Wrocławia. Jej uczestnicy 
wręczyli wiązanki kwiatów człon­
kom prezydium, a na trybunie sta­
nęła 12-letnia warszawianka, Wisia 
Chylówna.

;— Na lekcjach historii 1 geo­
grafii dowiadujemy się, że Zie­
mie Odzyskane to nasze stare 
piastowskie ziemie. Tu była Pol­
ska i będzie na zawsze. My, dzie­
ci, będziemy się jeszcze pilniej 
uczyć, bo to jest nasza praca dla 
Polski, bo tak nas uczy nasz uko­
chany nauczyciel i przyjaciel 
Prezydent Bolesław Bierut. Ży­
czymy, aby prędko odbudowały 
się miasta Ziem Zachodnich i aby 
były tak piękne, jak nasza uko­
chana Warszawa.
Po przerwie przybywa delegacja 

chłopów woj. wrocławskiego. W  jaj 
imieniu przemawia przewodniczący 
spółdzielni produkcyjnej w  Milinie, 
ob. Rysiński.

—  Przez zakładanie spółdzielni 
produkcyjnych — mówi on —  1 
przez podwyższanie plonów z ha 
pomnażać będziemy dobrobyt 
naszej Ojczyzny. Przyrzekamy 
pracować ze wszystkich sił nad 
umocnieniem władzy ludowej, na 
którą glosować będziemy w nad­
chodzących wyborach.
Następnie stanął na trybunie or­

dynariusz Diecezji Wrocławskiej. 
,ks. Lagosz, który między innymi 
stwierdził:

— Mogę z dumą powiedzitc, ze 
postępowe duchowieństwo ramię 
w ramię ze społeczeństwem rea­
lizuje i realizować będzie zasady, 
które znalazły wyraz w  progra­
mie Frontu Narodowego.
Ksiądz Lagosz zapewnił, że pa­

triotyczne duchowieństwo praco­
wać "będzie nadal nad umocnieniem 
Ziem Odzyskanych.

Z trybuny kongresowej .przema­
wiało wielu jeszcze mówców re­
prezentujących górników wałbrzy­
skich 1 górnośląskich, literatów, 
nauczycieli, rybaków i studentów. 
Na zakończenie obrad uchwalono 
rezolucję, której treść podajemy na 
stronie 1-ej.

W IECZOREM w  Hali Ludowej 
odbył się w ielki wiec ludno­

ści Wrocławia z uczestnikami Kon­
gresu.

O lbrzym ią Halę Ludową zapełni 
ło ok. 40 tys. osób. Przed Halą zgro 
madzily się tłumy tych, którzy nie 
znaleźli miejsca w  środku. P ierw ­
szy przemawia sekretarz KC PZPR 
'■— Edward Ochab.

Mówca podkreśla wspaniały roz­
kw it Ziem Odzyskanych, wym ie­
niając wśród burzliwych oklasków 
szereg wielkich budowli socjalizmu 
już pracujących na tych ziemiach.

Gdy sekretarz KC  PZPR  stwier­
dza, że stało się to możliwe dzięki 
dalekowzrocznej polityce PZPR, 
dzięki skupieniu się wszystkich ży­
wych sił narodu wokół klasy robot­
niczej, a przede wszystkim dzięki 
braterskiej, decydującej pomocy, ja 
ką okazały Polsce Ludowej narody 
Związku Radzieckiego — zrywa się 
spontaniczna owacja na cześć par­
tii klasy robotniczej, władzy ludo­
wej, Prezydenta Bieruta., na cześć 
Związku Radzieckiego i Wielkiego 
Stalina.

Huragan okrzyków i oklasków 
wywołują słowa, stwierdzające, Iż 
na straży pokoju stoją siły znacznie 
potężniejsze od sił imperialistycz­
nych ludobójców.

Końcowa część przemówienia 
Edwarda Ochaba, w której stwier

dzll on, że dotychczasowy prze­
bieg kampanii wyborczej w yka­
zuje, iż jedność narodu polskiego 
krzepnie i pogłębia się w brew  roz 
paczliwym wysiłkom i oszczer­
czym kłamstwom agentów impe­
rialistycznych —  wywołuje nową 
Wielką manifestację na cześć 
Frontu Narodowego 1 nauczycie­
la narodu polskiego Bolesława  
Bieruta, na cześć sojuszu PoTski 
ze Związkiem Radzieckim, na 
cześć Chorążego obozu pokoju 
Józefa Stalina. Potężnie brzmi 
skandowanie: „Sta-lin, B ie-rut".
Ż kolei przemawiali: 22-letńi ro­

botnik Gerard Skoka, przodujący 
rębacz kopalni „V ictoria“ —  W a- 
biński i znany pisarz — E. Ósmań- 
czyk.

Następnie lud Wrocławia zaakcep 
tował jednomyślnie rezolucję, u- 
chwaloną na Kongresie.

Rezolucio Kongresu Ziem Odzyskanych

W zyw am y wszystkich patriotów

do pracy i walki
o dalszą rozbudowę  

naszej gospodarki narodowej
na Zicmach Odzyskanych 

c(D okończen ie  ze str. 1 -e j)

wielkie osiągnięcia i przyszłość, 
ich wspaniały rozwój w  Planie 6- 
letriirn stały się serdeczną sprawą 
każdego Polaka, stały się najlep­
szym probierzem patriotyzmu i 
polskości.

W  chwili, kiedy w  Niemczech 
zachodnich znowu podnosi swój 
łeb śmiertelny wróg narodu pol­
skiego —  hitleryzm, wspomagany 
i uzbrajany przez amerykańskich 
podżegaczy wojennych, hitleryzm 
stanowiący groźbę dla wszystkich 
narodów Europy, kiedy z W a­
szyngtonu i z Bonn padają bez­
czelne pogróżki pod adresem Pol-

Przemówienie Marszalka

K. Rokossowskiego
na Kongresie Ziem Odzyskanych

0(D okończen ie  ze str. 1 -e ])

wojnie światowej stał się narodem 
wolnym, budującym nowe życie w 
zjednoczonej ojczyźnie.

I nie ma takiej siły, która by zdo 
łała cofnąć wstecz historię i poz­
bawić naród polski wspaniałego do 
i#>bku tych walk i trudów.

Nie ma takiej sity, która by mo­
gła wydrzeć naszemu narodowi o- 
woce tak krwawo okupionego zw y­
cięstwa nad hitleryzmem, nad pru­
ską zaborczością i imperialistycz­
nym barbarzyństwem. Nigdy w ię­
cej stopa najeźdźcy nie będzie dep-

teć wolnej ziemi polskiej. Przed na 
mi jasna droga postępu 1 wielkiego 
budownictwa.

Polski robotnik, chłop 1 inteli­
gent, pracujący r.a tych ziemiach, 
może ufnie spoglądać w  przyszłość. 
Przed nami jasna droga postępu i 
w ielkiego budownictwa —  droga 
Planu Sześcioletniego i wizja wspa­
niałych dalszych planów narodo­
wych, których realizacja w ciąsu 
najbliższego dziesięciolecia uczyni 
te ziemie i cały nasz kraj —  kra­
jem Wysoko rozwiniętej gospodar­
ki, kultury i dobrobytu, jednym z 
przodujących krajów Europy.

Na próżno szczerzą zęby na nasz 
kraj, na wolne kraje demokracji iu 
dowej, na w ielki kraj socjalizmu 
imperialiści z Waszyngtonu i z 
Bonn, którzy zbroją hitlerowskich 
żołdaków i zbankrutowanych hit­
lerowskich generałów do nowych 
beznadziejnych awantur.

Nasze państwo, dzięki pokojowej i 
twórczej pracy polskich mas pracu­
jących, dzięki braterskiej pomocy 
Związku Radzieckiego krzepnie z 
każdym dniem.

Nasze państwo —  silniejsze niż 
kiedykolwiek, związane jest przy­
jaźnią i wzajemną pomocą ze 
W3zy*tkimt krajami demokracji lu­
dowej i socjalizmu.

Nasze państwo staje się coraz sil­
niejszą twierdzą potężnego obozu 
pokoju od Łaby aż po Ocean Spo- 

1 kojny — obozu zjednoczonego wo­
kół Związku Radzieckiego, nieugię­
tą wolą obrony pokoju 1 wolności 
narodów.

Nasze państwo —  państwo ludu 
pracującego ma przyjaciół i ni?- 
zawodnych sprzymierzeńców nie 
tylko w  krajach socjalizmu i de­
mokracji ludowej, ale i w  krajach, 
gdzie władza należy jeszcze do wy 
zyskiwaczy, wśród niezliczonych 
rzesz bojowników o pokój i  wolność 
na całym świecie.

ski, a zwłaszcza naszych ziem nad 
Odrą i Nysą, odpowiadamy spo­
kojnie i stanowczo słowami na­
szego Prezydenta Bolesława 
Bieruta:

„N igdy więcej stopa najeźdźców 
nie sianie na tej ziemi, bo wolno­
ści tej ziemi broni dziś nie tylko 
naród polski, ale i wszystkie 
sprzymierzone z Polską narody 
wielkiego Związku Radzieckiego i 
krajów demokracji ludowej".

Wzywamy wszystkich patriotów 
polskich od Karpat i Sudetów po 
Bałtyk, od Bugu po Odrę i Nysę 
do zespolenia się w  szeregach 
Frontu Narodowego dla zwycięs­
kiej realizacji wielkich planów na­
rodowych — rozbudowy, siły i po­
myślności naszej zjednoczonej oj­
czyzny.

W zywamy wszystkich patriotów 
polskich, partyjnych i bezpartyj­
nych, do wspólnej wraz z całym
narodem pracy i walki o dalszą 
rozbudowę naszej gospodarki na­
rodowej na Ziemiach Odzyska­
nych, o ich dalsze wszechstronne 
uprzemysłowienie, o pełne wyko­
rzystanie ich zasobów i bogactw 
naturalnych, o podnoszenie ich 
produkcji rolniczej, o dalszy roz­
wój polskiej nauki i kultury na­
rodowej —  dla wzrostu dobrobytu 
ludności tych ziem, dla pomnaża­
nia siły i dobrobytu całej zjedno­
czonej ojczyzny.

Niech żyją i rozkwitają nasze 
Ziemie Odzyskane —  przedmiot 
dumy i miłości naszego narodu!

Niech żyje i rozkwita nasza zje. 
dnoczona Ojczyzna!

Niech żyje Front Narodowy 
wszystkich patriotów polskich, na 
czele z wodzem i nauczycielem 
narodu —  Bolesławem Bierutem!Ze w szystk ie  k r ą p  

Azji i strefy Pacjfii i!
przyjeżdżają  
do Pekinu
delegaci na Kongres 
Obrońców Pokoju
A  GENCJA Nowych Chin donosi, 

że w dniu 21 września do Pe­
kinu przybyli delegaci radzieccy, 
hinduscy i australijscy na Kongres 
Obrońców Pokoju krajów A z ji i 
strefy Pacyliku. Przybył również 
znany poeta turecki Nazim Hikmet.

W  Pekinie są już delegacje Cej­
lonu, Korei, Indonezji, Mon­
golskiej Republiki Ludowej, Nowej 
Zelandii i Vietnamu. Delegacje in­
nych krajów A z ji i strefy Pacyfiku 
są w drodze.

5 morderców
Stefana Martyki
skazanych
na karę śmierci
|-v nia 22 bm. W ojskowy Sąd 

Rejonowy w  Warszawie o- 
giosił wyrok w  procesie czionków 
bandy terrorystyczno - szpiegow­
skiej, sprawców morderstwa Ste­
fana Martyki.

Oskarżoną Krystynę Metzger, 
winną organizowania zbrodni oraz 
terroru, rabunku i szpiegostwa 
jak również oskarżonych Ryszar­
da Cieślaka, Leszka Śliwińskiego, 
Tadeusza Kowalczuka i Bogusła­
wa Pietrklewicza — bandytów i 
terrorystów, bezpośrednich spraw­
ców nikczemnego morderstwa, sąd 
skazał na kary śmierci.

Oskarżona Maria Karska —  za 
szpiegostwo i czynny udział w 
bandzie skazana została na karę 
dożywotniego więzienia, zaś oskar 
żeni Stanisław Hrywniak i K azi­
mierz Ickowicz, czynni uczestnicy 
dokonywanych przez bandę aktów 
terroru i rabunku, na kary po 15 
lat więzienia.

0  Po kilkudniowym pobycie w  
Polsce i zwiedzeniu Warszawy, Kra 
kowa, Oświęcimia oraz Wybrzeża, 
załoga statku szkolnego marynarki 
handlowej NRD— „W ilhelm  Pieck1 

| dnia 22 września serdecznie żegna­
na udała się w rejs powrotny do 
Niemieckiej Republiki Demokraty­
cznej.

£  Bawiąca w  Polsce 10-osobo- 
wa delegacja kulturalno-oświatowa 
Chińskiej Republiki Ludowej przy­
była na Wybrzeże w  celu zapoz-. 
nania się z rozwojem i metodami 
pracy szkolnictwa zawodowego 0- 
raz odbudową starego Gdańska.

(9  W dniu Obrad Kongresu Ziem 
Odzyskanych odbyło się w Muzeum 
Pomorskim w  Gdańsku uroczyste 
otwarcie wystawy pod nazwą 
„Gdańsk wczemo-średniowieczny 
w  świetle wykopalisk", ilustrującej 
wyniki 4-letnich prac, przeprowa­
dzonych w ramach badań nad po­
czątkami państwa polskiego.

PRZYSZŁOŚĆ NALEŻY  DO NAS

B  RZYSZŁOSC należy do nas —  
* do niezwyciężonego obozu po 

koju. któremu przewodzi Wielki 
Stalin.

Obywatele!
W ojsko Polskie czujnie strzeże 

granic Polski Ludowej, Wojsko Pol* 
skie świadome jest tego, że tylko 
potęga obozu pokoju zdoła okieł­
znać imperialistycznych zbrodnia­
rzy i pokrzyżować plany rozpętania 
nowej wojny.

Mogę zapewnić was, że my, żoł­
nierze, nie będziemy i nadal szczę­
dzić sił dla nieustannego podnosze­
nia zdolności bojowej sił zbrojnych 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

Również pewni jesteśmy, że cały 
naród nie będzie żałował wysiłku i 
trudu, aby zwiększać moc Ludowe­
go Wojska i utrwalać bezpieczeń­
stwo i niepodległość naszego pań­
stwa.

W  odpowiedzi na wielkie liasla j 
Frontu Narodowego, Wojsko Pol- j 
skle musi dziś wykazać Jeszcze 
więcej hartu I wytrwałości w pra ' 
ey nad osiągnięciem najwyższego 
poziomu wyszkolenia bojowego i ' 
politycznego, nad umocnieniem 
obronności naszej umiłowanej oj­
czyzny.

Wojsko Polskie wiernie będzie 
stać na straży niepodległości i 
zdobyczy narodu polskiego, aby 
nigdy nie zawieść nadziei, które 
pokłada w nim naród I Prezy­
dent Bolesław Bierut.

0  Naukowcy z Instytutu obra­
biarek i obróbki skrawaniem w 
Krakowie, wzorem naukowców ra­
dzieckich zawarli umowy o współ­
pracy przy wprowadzaniu nowej 
techniki z załogami 6-ciu przodu­
jących zakładów przemysłu meta­
lowego.

Potężny oddźwięk
pobytu delegacji
z NRD w Bonn

JJOBYT delegacji Izby Ludowej
Niemieckiej Republiki Demo­

kratycznej w Bonn śledzony jest z 
ogromnym zainteresowaniem przez 
całe społeczeństwo niemieckie.

Patrioci o rozmaitych poglądach 
politycznych wyrażają radość z na­
wiązania pierwszego kontaktu i 
domagają się kontynuowania roz­
mów oraz doprowadzenia tch do 
konkretnego wyniku w celu poko­
jowego zjednoczenia Niemiec.

Agencja ADN donosi, że do pre­
zydium Bundestagu napływają ma­
sowo listy i telegramy, żądające 
podjęcia zdecydowanej akcji na 
r/.ecz porozumienia między Niemca­
mi.



Wschód słońca —  godz. 5,24 
Zachód słońca —  godz. 17,32
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2-a, te l. 55-56 (s ta ły  d y żu r  o k u lis ty c z ­
n y ) - _____________________

Spacerkiem | L a

WROCŁAWIU
Tabakiera dla nosa

K JIE K TO R E  przystanki wrocław- 
’  skich tramwajów hołdują 

>.najwidoczniej heraklitowskiej za­
sadzie: „Panta re i — wszystko
płynie". Często bowiem ku n iem i­
łemu zdziwieniu pasażerów zm ie­
niają miejsce postoju.

Ostatnio został 
zlikwidowany przy 
S ta n ek  lin ii „0“ , 
który od niepa­
miętnych czasów 
znajdował się przy 
końcu ulicy 'Stu- 

, denekiej przy U ni- 
' wersytecie.

Teraz, dojeżdża­
jący tą linią do 
pracy naukowcy i 
studenci muszą 
wysiadać w Ryn­
ku lub kilkaset 
m etrów za Odrą. 

W porozumieniu z M. P. K. 
theielibyśmy ustalić czy „nos dla 
tabakiery, czy tabakiera dla no.sa".

Na rozstrzygnięcie tego sporu 
czekają pracownicy i studenci 
Uniwersytetu. (Jak)

Groch z kapustą
W OBW ODOW YM Urzędzie Pocz­

towym  — Wrocław 1, otwarte 
jest tylko jedno okienko dla inte­
resantów.

Przyjm uje  się w  fiim listy pole­
cone, sprzedaje znaczki pocztoice, 

wypłaca kwoty 
pieniężne, jedym 
słowem przysło­
wiowy „groch z 
kapustą".

Rezultatem tego 
| są wcale nie „wą­
skie" kolejki, któ­
re wpływają ile  
na samopoczucie 
interesantów. N ic  
lepszym zapewne 
humorem  cieszy 

się urzędnik obsługujący in tere­
santów, z przyczyn zupełnie zro­
zumiałych.

A  może by tak jednak nie psuć 
verwów ludziom  i otworzyć jcszcic 
jedno okienko.

Koresp. Barbara Goslówna

Wystawa
psów rasowych
W  NIEDZIELĘ 5 października od 

będzie się we Wrocławiu na 
terenie Parku Kultury, Dolnośląska 
Wystawa Psów Rasowych urządzo­
na przez Wrocławską Radę Zw iąz­
ku Kynologicznego.

Właściciele psów pragnący w y ­
stawić swoje pupile winni je  zare­
jestrować w  termifrie do dnia 25 
września 1952 r. w  sekretariacie 
Związku Kynologicznego ul. Pod­
wale 52 (dawniej Podwale Świd­
nickie 18).

Sekretariat jest czynny codzien­
nie w  godzinach od 17 do 20-tej.

Psy zgłoszone po 25 września nie 
będą umieszczone w  katalogu w y­
stawowym.

Większe wygrane
Loterii Pieniężnei

2 d z ień  c ln gn len ia  I  rzutu
W yg ra n a  po 40.000 z ł padła  na N r  

27901.
W y g ra n e  po 20.000 z ł pad ły  na N r. N r. 

5128, 47400, 53420.
W yg ra n e  po 10.000 z ł p a d ły  na N r. N r. 

3735, 139766.
W yg ra n e  po  5.000 z ł pad ły  na N r . N r. 

31972. 21624, 39546, 59410, 86447, 130057,
133223, 140949, 148969.

W y g ra n e  po 2.000 z ł pad ły  na N r. N r. 
3373, 18090, 31706, 34361, 47243, 47848, 6BG39, 
58852, 73931. 81026, 89737, 90167, 100385,
101919, 105530, 113375, 113.785, 122988, 124405, 
124918, 128203, l'3ł3039, 145272, 148653. .

W y g ra n e  po 1.000 z ł pad ły  na N r. N r. 
596, 2791, 3412, 6957, 11216, 14009, 14886, 
15699, 17840, 21556, 224G1, 2-888. 26267,
27560, 33919, 37618, 48797, 49988, 50541, 53B30, 
60333, 74125, 80895.

P O C Z T A

Dobitnym tego wyrazem był Kongres

Ludzie Ziem Odzyskanych
przodują w marszu do socjalizmu

Dziś Pafawag jest chlubą 
całego narodu i symbolem 
pokojowej pracy

S Ł O W O  P O L S K I E Str. 3

(Dokończenie ze str. 1)
D  R U D N IC K I mieszka w  Nowej Wsi Królewskiej w  powiecie opol-

skim. Jest robotnikiem. Pracu je  w  Gminnej Spółdzielni Samo­
pomocy Chłopskiej.
Ma dwoje dzieci. Starsza córka 

chodzi już do 5 klasy. I dobrze się 
uczy. O, tak —  dobrze.

—  Gdybym ja mógł się przed
wojną tak uczyć. Kto zresztą mógł?
Szkoły otwarte były tylko dia sy­
nów kapitalistów, kupców, obszar 
ników... W iecie  — twardy jestem,
A le  dziś nie potrafiłem oprzeć się 
wzruszeniu. Gdy zobaczyłem jak ta 
dziatwa ufnie gamie się do tak 
wielkich dostojników — do Premie­
ra Cyrankiewicza, do Marszatka 
Rokossowskiego, gdy uprzytomni-

Baibara Kostrzewska
znów zawitała  
do W rocławia
W /  R O C ŁA W IA N IE  nie przypusz­

czają pewnie jak wspaniałą 
imprezę przygotowuje dla nich 
M iejski Kom itet Budowy Sto­
licy.

Dzisiaj o godzinie 18 w  Hali 
Ludowej ujrzymy partie ba­
letowe z „Parii" i z „Haiki" 
w wykonaniu zespołu baletowe­
go Opery Wrocławskiej. Poza 
tym wystąpią znani i popularni 
soliści: Kostrzewska, Woźniczko
i Arno oraz wrocławianie Pakul­
ska, Żcrdzlcki, Majewski. 
Barbara Kostrzewska odśpiewa 

m. in. „K ró la  włóczęgów", „Ros- 
marie“ a następnie wraz z W oź- 
niczką duet z „Cyganerii". Usłyszy­
my także arie z oper „Pajace", 
„Carmen" oraz w iele melodii ope­
retkowych.

Bilety w  cenie 4. 6. 8 zł nabywać 
można w  przedsprzedaży w  księ­
garni muzycznej Rynek 8. Zamó­
wienia na bilety zbiorowe przy j­
muje Miejski Kom itet Budowy 
Stolicy, Sukiennice, Przejście 
Garncarskie 6, tel. 42-59.

łem sobie, Jaicą ta dziatwa ma przed 
sobą jasną, szczęśliwą przyszłość — 
to łzy jakoś same zaczęły człowie­
kowi napływać. Przecież tu, na 
Kongresie, nawet człowiek t  gatun­
ku takich, co to „nie mieszają się 
do polityki" musiałby przyznać, że 
nasze osiągnięcia, że wielkie plany 
dalszego rozwoju naszych Ziem Od­
zyskanych, to sprawy, które każde­
go uczciwego Polaka muszą napeł­
nić dumą i entuzjazmem.

★

O B. ANDRZEJ Brudnicki wraca 
na salę obrad. Ponieważ jest 

jeszcze trochę czasu obejrzy sobie 
plansze rozmieszczone po obu stro­
nach sali. Przeczyta: w  roku 1945 
ilość zatrudnionych w przemyśle 
wynosiła 113 tys. W  roku 1951 
560 tys. Wzrost produkcji przemy­
słowej w  okresie 1946— 1952: stal 
510 proc., cement — 285 proc., wę­
giel... Rozwój POM-ów: w roku 1949 
było ich 19. W  roku 1952 —- 138.

Ob. Andrzej Brudnicki czyta u- 
ważnie. Cyfry? Tak, wspaniale cy­
fry. A  przede wszystkim czyny. 
W ielki wysiłek kilku milionów lu­
dzi. Ilu? W  roku 1945 było ich na 
Ziemiach Odzyskanych 1 milion. 
Teraz jest —  7 milionów.

Ob, Andrzej Brudnicki jest jed­
nym z nich.

J EDNYM z nich jest również 
Stanisław Jachimowicz — przo­

dujący górnik z Zagłębia W ałbrzy­
skiego, Ignacy, Wczesny —  członek 
spółdzielni produkcyjnej „Orzeł 
Biały” z gromady Meszno, gminy 
Trzeboszonice, pow. Nysa. Jednym 
z nich jest także Franciszek Mocała, 
wielokrotny przodownik pracy Pań­
stwowej Fabryki Wagonów.

Ob. Mocata przemawia do zebra­
nych w  imieniu delegacji „Pafa- 
wagu". Opowiada historię odbudo­
wy tego wielkiego zakładu.

W  roku 1945 były zgliszcza zabu­
dowań i kilkudziesięciu ludzi o go­

rących sercach i mocnych rękach. 
Dziś „Pafawag” jest chlubą całego 
narodu, symbolem socjalistycznego 
budownictwa. Co siódmy członek 
jego załogi — to racjonalizator.

Tak, obywatelu Brudnicki. Dobrze 
powiedzieliście o tych nielicznych 
już, co to „nie chcą się polityką..."

Takie fakty mają wielką wymo­
wę. Takie fakty tworzą historię' - -  
historię kraju, budującego socja­
lizm.

A  czy znacie może Ignacego 
Wczesnego ze spółdzielni, produk­
cyjnej „Orzeł Biały"? On tez ma 
córkę —  tyiko starszą. Pracuje już 
jako nauczycielka w  Grodnowie 
Pierwszy rok na posadzie. Dumny 
jest stary Wczesny ze swojej córy
—  nauczycielki, która uczy teraz 
młodszych od siebie jak kochać so­
cjalistyczną ojczyznę, jak rosną i 
jak pracują w  tej ojczyźnie prości 
ludzie. I wy też, obywatelu Brud­
nicki, doczekacie się chwili, gdy 
wasza córka ukończy naukę. Będzin 
pracować —  będzie mądrym czło­
wiekiem. I szczęśliwym.

-k
Wieczorem ulicami miasta ciągnął 

barwny pochód. Transparenty, por­
trety, flagi migotały w blaskach ty­
sięcy tryskających gwiazdami iskier 
pochodni. Szła młodzież. W  jednym 
szeregu maszerowali żołnierze i ucz­
niowie, dziewczęta i junacy „Służ­
ba Polsce", i młodzież szkól zawo­
dowych, i marynarze. Kierunek — 
Hala Ludowa.

W idzieliście ten pochód obywa­
telu Brudnicki?

A  wiecie o tym, że na Ziemiach 
Odzyskanych uczęszczało do szkół 
podstawowych 309 tys. młodzieży, 
a teraz uczęszcza 768 tys. A  czy 
wiecie, że w roku 1945— 1946 kształ­
ciło się na tych ziemiach 7 tys. stu­
dentów a teraz jest ich 36.746?

Tak ob. Brudnicki. Coraz mniej 
jest takich ludzi „co nie chcą się 
parać polityką". Coraz potężniejszy 
jest Front Narodowy walki o pokój 
i Plan 6-letni. Bo Front Narocjowy
—  to znaczy naród budujący socja­
lizm, to znaczy wspaniała rozbudo­
wa naszego państwa, to znaczy wal­
ka o pokój i szczęśliwą przyszłość 
naszej młodzieży, to wspaniały roz­
wój naszych Ziem Odzyskanych, 
nierozłącznie związanych z Macie­
rzą.

Dudni jezdnia pod twardym kro­
kiem tysięcy.

Kierunek —  Socjalizm.
Andrzej Nawrocki

Gdy orkiestra przygrywa oberka..
Wesołymi zabawami
zakończyli wrocławianie” dzień
Kongresu Ziem Odzyskanych

V% O K N A C H  kamienic ul. N ow e j—  głowa przy głowie. Jest na co 
patrzeć. Po drugiej stronie ulicy, na Wzgórzu Partyzantów w  

wielkiej muszli okolonej drzewami kipi radosna, beztroska zabawa.
W  E TK I młodych i  starszych par j 

w irują na parkiecie w  tgkt 
skocznych melodii krakowiaków i !  
oberków. Echo roznosi daleko gwar
rozbawionych głosów, ściągając co­
raz to nowych amatorów tańca. U 

. podnóża wzniesienia stoją sarao- 
1 chody-bufety. Pieni się w  kuflach 
piwo, znikają szybko skrzynki ja ­
błek i " śliwek.

| —  Staszek Poliszczuk, świeżo
upieczony student, co łatwo joznać 
po nflwej białej czapce, opowiada 
coś z ożywieniem grupie kolegów. 
Podchodzimy.

Słychać słowa: —  wspani i ł j  st- 
la, ...a jakie dekoracje... musimy 
to obejrzeć. Rozmowa się toczy o 
sali Pawilonu Prostokątnego, g ''zie 
rano rozpoczął się Kongres Ziem 
Odzyskanych. Opowiadanie Stasz-

§ W lf > O W t S M

T E A T R Y

P A Ń S T W O W A  O P E R A  — gO dŁ 19 -
I „C z e rw o n y  M a k ".
1 P O L S K I  — god z. 19 „A n g e lo “ ,

K A M E R A L N Y  —  god z. 19 „M a g a zy n
m ód “ . 4

M Ł O D E G O  W ID Z A  — god z. 13 —  „ B ły ­
szczący  k lu c z " ;  god z. 19,30 „C u d zo - 
z iem czy zn a “ .

K IN A
Ś L Ą S K  — ul Ś w ie rc zew sk ie g o  67 — 

„D ru ż y n a "  (rad z.), o d  la t  7, godz. 16, 
18 i 20.

W A H S Z A  W A  — u l F re d ry  N r  19 —
„P ło m ie n ie "  (w ęg .),  o d  la t 14, godz.

16, 18 i 20.
P R Z O D O W N IK  .— ul. P rzo d o w n ik ó w  

P ra c y  — „B u rm is tr z  A n n a "  (N R D ) od 
la t 14, godz. 17, 19,15.

S C A L A  — ul M ik o ła ja  N r  27 —
„N a  m a n ew ra ch " (w ęg .),  o d  la t 14 — 
godz. 16, 18 i  20.

PO K O J  — T e ie n y  W y s ta w o w e  — 
n ieczyn n e .

P O L O N IA  — u l Ż e ro m sk ie g o  n r 63 -  
„ A la r m "  (bu łg .) od  la t 14, godz. 16, 
18,30, 20,30.

P IO N IE R  — u l. S ta lina  n r 71 -
„S p is e k  b a n k ru tó w "  (rad z.), od  la t 12, 
godz. 16, 18, 20.

T Ę C Z A  — ul. K ośc iu szk i nr. 177 — 
„D z ie w c zy n a  o  b ia ły ch  w ło s a c h " —  
(ch iń sk .), od la t }4, godz. 15,45, 18, 20,15.

F A M A  —  P s ie  P o le  — „O r z e ł  K a u k a ­
z u "  I  ser. (ra d z .) od  la t 12, godz. 19.

L E T N IE  — „G rz e s zn ic y  b ez  w in y "  — 
(rad z .), od  la t 12, god z. 19.

ka mobilizuje kolegów. —  Jcdzie- 
m y na tereny wystawow a Zoba­
czymy Pawilon Prostokątny i pój­
dziemy do Hali Ludowej —  po­
stanawiają.

Na Wzgórzu Partyzantów za­
bawa w całej pełni. Wspaniale 
wygląda z górnego tarasu widok 
różnobarwnego tłumu młodzieży.

1 *  1

Plon niesimy plon.. W  świetlicy 
na Placu Żuławskiego, gdzie odby­
wa się występ zespołu regionalne­
go z Mazur trudno znaleźć choć 
trochę miejsca. «

Każdy chce obejrzeć ciekawą 
inscenizację pt. „Mazurskie Dożyn­
ki". A  ludzi tu zeszło'się co nie­
miara, ze wszystkich stron Karło­
wic. Wesoło przygrywa oberka or­
kiestra fabryczna /Wodomierzy. 
Wesołymi zabawami zakończył 
W rocław dzień Kongresu Ziem 
Odzyskanych. (y)

N o t a t n ik

-Ar K on w ersa to r iu m  d la k ie ro w n ik ó w  
sk ładn ic ak t o d b ęd z ie  s ię w  dn iu  d z i­
s ie js zym  o  godz. 10-tej w  P ra c o w n i 
N a u k o w e j W o je w ó d zk ie g o  A rch iw u m  
Pa ń s tw ow ego , p rzy  u l. P o m o rsk ie j 2. N a  
zeb ran iu  o m ó w io n a  b ęd z ie  sp raw a  p od ­
p o rząd k ow an ia  i b rak ow an ia  ak t f in a n ­
sow ych  i gospodarczych .

★  „O tr z y m y w a n ie  i zastosow an ie  te r ­
p en ty n y  t k a la fo n ii"  —  to  tytuł* o d c zy ­
tu, k tó ry  w y g ło s i w  dn iu  25 w rześn ia  
ad iu n k t P o lite c h n ik i dr. G ukała  w  
M e to d yc zn ym  'O środku  R a c jo n a liz a c ji 
P ro d u k c ji,  W roc ław , ul. gen . Ś w ie r ­
c zew sk iego , pok . 333.

★  W  zw ią zk u  z m a ją cym  się o d b y ć  
z ja zd em  d e rm a to lo g ó w  po lsk ich , am ­
b u la to r ia  K l in ik i  D e rm a to lo g ic zn e j w  
dn iach  25, 26 i *27 w rześn ia  będą n ie ­
czynne. W  n ag łych  w yp a d k a ch  p r z y j­
m o w a ć -b ęd z ie  le k a rz  d yżu rn y .

★  K u rs  d la  p oczą tk u ją cy ch  o rga n izu ­
je  od  dnia 14 p a źd z ie rn ik a  P o ls k ie  T o ­
w a rzy s tw o  F o to g ra fic zn e . K u rs  ro zp o ­
c zn ie  s ię o  godz. 13-tej. W p isy  i in fo r ­
m a c je  w  sek re ta r ia c ie , P T F  p rzy  ul. 
S ta lin g ra d zk ie j 28, w  godz. 17 —  19-tej 
w e  w to rk i, ś rod y  i c zw a rtk i.

O BW IESZCZENIA

C E N T R A L A  P R O D U K T Ó W  N A F T O W Y C H  B IU ­
R O  W O J E W Ó D Z K IE  W R O C Ł A W  Z A W IA D A ­
M IA :  że  w  zw ią zk u  z in w en ta ry za c ją  p rz ep ro ­
w adzan ą  co  k w a rta ł na w szys tk ich  naszych  sk ła ­
dach te ren o w vch  B E D Z IE  W S T R Z Y M A N A  
S P R Z E D A Z  P R O D U K T Ó W  N A F T O W Y C H  W 
D N IA C H : 31 M A R C A , 30 C Z E R W C A , 30 W R Z E ­
Ś N IA  i 31 G R U D N IA . Z a w ia d o m ien ie  n in ie js ze  
m a m oc ob ow ią zu ją cą  do odw ołan ia .

• 1575k

Towary
p o p i e j  p rodukc ji  i inn.

u  p ośred n ic tw em  a k c ji

„ P A C Z K I P E K A O "
d la  o trzym u ją cy ch  p rzesy łk i

od  krp trftych  z r.a jran lcy

Z lecen ia  1 w p ła ty  p rz y jm u ją :

v r Nii W-YORKU 
p t k a o  Co r p o r a t i o n

N e w  Y o rk  4, 25 B road  S treet, room  1624

W  PA R Y ŻU
BANU PO_. ..A KASA OPIEK! SA

P a r ls  IX . 23 rue T a itbou t.
T.T d rogą  m ożna o trzym a ć :

m a te r ia ły , m eb le, cem en t, ceg łę , 
z ło to  d en tys tyc zn e  1 ob rączk i, 

m aszyn y  i n arzędzia  ro ln icze , 
m aszyn y  do szyc ia , ro w e ry , w ęg ie l, 

z e g a rk i s zw a jca rsk ie , ra d io o d b io r­
n ik i, w ó zk i d z ie c ię ce , paczk i 

żyw n ośc iow e , k ro w y  i p rosięta . 
In fo rm a c ji u d z ie la :
B A N K  P O L S K A  K A S A  O P IE K I  S. A .
W arszaw a, ul. M a zow ieck a  11. 14C8k

F A C H O W C Y  P O S Z U K IW A N I

3 K O S Z T O R Y S A N T Ó W  W Y S P E C J A L IZ O W A ­
N Y C H  W  K O S Z T O R Y S O W A N IU  R O B O T  P R Z Y  
M O N T A Ż U  M A S Z Y N , za tru dn i n a tych m ias t na 
d ob rych  w aru n kach  B IU R O  P R O J E K T O W  G A ­
Z O W N IC T W A  „G A Z O P R O J E K T "/  W R O C Ł A W , 
U L . S W O B O D N A  71/73.

1559k

2 M A S Z Y N IS T Ó W  N A  C IĄ G N IK I  D IE S L A  N O R ­
M A L N O T O R O W E , 2 S P IN A C Z Y  W A G O N O W , 
1 S A M O D Z IE L N E G O  M O N T E R A  S A M O C H O D O -

i W EG O , 4 T O K A R Z Y  S A M O D Z IE L N Y C H , 2 FR E - 
: Ż E R Ó W  S A M O D Z IE L N Y C H , 4 S A M O D Z IE L -  
i N Y C H  K S IĘ G O W Y C H , 1 P L A N IS T Ę  F IN A N S O ­

W E G O , 6 L A B O R A N T Ó W  D O  A N A L IZ  M E T A L I,
3 P O M O C N IK O W  L A B O R A N T . D O  A N A L IZ  
M E T A L I,  10 B R A K A R Z Y  DO  K O N T R O L I  M IĘ -

| D Z Y O P E R A C Y J N E J , 1 K IE R O W N IK A  G O S P O ­
D A R C Z E G O , 2 W A G O W Y C H , 5 DO  S T R A Ż Y  

! P R Z E M Y S Ł O W E J . 4 DO  S T R A Ż Y  P R Z E C IW P O -  
i Ż A R O W E J , 3 S P R Z Ą T A C Z K I ,  30 P R A C O W N I­

K Ó W  N IE W Y K W A L IF IK O W A N Y C H  (rów n ie ż  
i k o b ie ty ) za tru d n im y  n a tychm iast. O fe r ty  w ra z  z 
1 p odan iem  1 ży c io ry s em  sk ładać do B iu ra  O g ło ­

szeń. W roc ła w , P o d w a le  62 pod  „R a f in e r ia " .
1530k

S P R Z E D A M  s iod ło  pod  
k on ia . W iadom ość  K o ­
w a le , ul. W ilg o tn a  7,
m. 1 .__________   U382g
S P R Z E D A M  r o w e r  spor­
to w y , m ęsk i w  ba rd zo  
d ob rym  stan ie. W ia d o ­
m ość ul. C u rie  S k ło d o w ­
sk ie j 48 m . 6, god z. od  
18ltej. 12374g

Z G U B Y

T E C H N IK A  C E R A M IK A  (sp ec ja lis tę  ga rn carza ) 
z p ra k tyk ą  r a  stan ow isko  K IE R O W N IK A  D Z IA ­
Ł U  C E R A M IK I  A R T Y S T Y C Z N E J  poszu ku je  od 
za raz S P . P .A  i  L . „ R Z U T "  T O R U Ń , S T A L IN -  
G R A D Z K A  53.

1577k

1 B IE G Ł Ą  M A S Z Y N IS T K Ę  za tru d n im y  n a tych ­
m iast. Z g łoszen ia  osob iste  w  D Y R E K C J I D O L ­
N O Ś L Ą S K IC H  Z A K Ł A D Ó W  F A R B  i L A K IE ­
R Ó W , W R O C Ł A W  — SW O JEC , U L . K W ID Z Y Ń ­
S K A  6 (d o ja zd  tram w a jem  N r  11 do  W ro c ła w ­
sk ich  Z a k ła d ó w  W łók ien  S ztu czn ych ).

1374k

D Y R E K C J A  W O J E W Ó D Z K A  P A Ń S T W O ­

W EG O  Z A K Ł A D U  U B E Z P IE C Z E Ń  za w ia ­

dam ia, że  sk a rg i i za ża len ia  p r z y jm u je  

w  ka żd y  p on ied z ia łek  od  godz. 14—16 w  

budynku  p rzy  U L . F R E D R Y  6, IV  p ię tro , 

p ok ó j N r  59. W  w yp a d k u  g d y  w  p on ie ­

d z ia łek  p rzypada  św ię to , te rm in  dyżu ru  

p rzesu w a  się na w to rek .
1569k

! M A Ł Ż E Ń S T W O  DO  P R A C Y  W  C H A R A K T E R Z E  
! W O Ź N E G O  I  S P R Z A T A C Z K I  za trudn i L IC E U M  
I M U Z Y C Z N E , W R O C Ł A W , S IE M IE N S K 1E G O  

16. M ieszk an ie  zapew n ion e.
1573k

4 P R A C O W N IK O W  U M Y S Ł O W Y C H  DO  P R A ­
C Y  W D Z IA L E  Z A O P A T R Z E N IA  za tru dn ia  od 
za raz W R O C Ł A W S K IE  Z A K Ł A D Y  M E T A L U R ­
G IC Z N E . R e f le k tu je m y  ty lk o  na s iły  w y k w a ­
lif ik o w a n e . W yn a g rod zen ie  do om ów ien ia . C h ęt­
n i zg łoszą  s ię w  godzinach  b iu row ych  w  D Z IA ­
L E  K A D R  W Z M  W roc ław , Ż m ig ro d zk a  143.

1570k

P U N K T  S K U P U  M E B L I!

S k u p u jem y  u żyw a n e  m eb le  tw a rd e  i 
m ięk k ie , m aterace , s ia tk i do łóżek , sp rę­
ży n y  itp . w  d ob rym  i podn iszczon ym  
stanie.
P U N K T  S K U P U  S P -N I  P R A C Y  IM . 
B O T W IN A  W E  W R O C Ł A W IU , U L . W Y ­
G O D N A  12 a (boczna  N o w o w ie js k ie j,  w  

pob liżu  ul. S ta lina ).
1353k

K IL K A N A Ś C IE  P R A C O W N IC  IN T R O L IG A T O R ­
S K IC H  W Y K W A L IF IK O W A N Y C H  poszu k u jem y. 
Z g łoszen ia : D R U K A R N IA  N A U K O W A , W R O ­
C Ł A W , U L . Ś W IE R C Z E W S K IE G O  19. 1548k

Ogłoszenia drobne

U Ż Y W A N E  S P R Ę Ż Y N Y  T A  P I  CE RS K IE  
W Ł O S IE  I T R A W Ę  M O R S K Ą  

S K U P U J E  
S P Ó Ł D Z IE L N IA  

T A P IC E R S K O -  D E K O R A C Y J N A  
W roc ła w , ul. K ie lb a śn ic za  17/18.

  I56tk

>I4M H  «>WF

K U P IĘ  sam ochód  rop- 
n iak  p o w y ż e j 4 ton, 
ty lk o  w  stan ie p ie rw ­
szo rzędn ym , m oże  b yć  
b ez  ogu m ien ia  o raz o- 
p on y  w y m ia r  16x900 lub 
w ię c e j,  z ta rczam i lub 
bez. Z g łoszen ia  C zęsto ­
chow a, ul. P a łc zy ń s k ie ­
go  31. J a rząbek . 1363k

K U P IĘ  m aszynę In tro li­
ga torską  do szyc ia  n ić ­
m i. Zap ła ta  go tów ką . 
O fe r ty  ,.P rasa “  K r a ­
k ów , R yn ek  48, N r  
j21210. 1565k
jS P R Z Ę D A M  koze tk ę , 
ik redens kuchenny, sza f- 
jk e na k s iążk i, fo te le , 
,sto lik i. W roc ław , K n ia -  
z lew ic za  38 m . 7 od  14 

IdO 18. 12441g

S P R Z E D A M  b ib lio tek ę , 
b iu rko , sza fę  i p iec  sza­
m o tow y . W roc ław , U - 
k ry ta  18 m. .3. 12386g

S P R Z E D A M  ilu s tro w a ­
ną E n cyk lo p ed ię  T r z a ­
ski o ra z N ow oczesn ą  
E n cyk lop ed ię  A rc ta . 
W roc ław , K u rk o w a  29/8 
godz. 16 — 20. 12399g

K U P IĘ  p ian in o  w  do ­
b rym  stan ie. W roc ław , 
S m o lu ch ow sk iego  30/1.

12397g

S P R Z E D A M  rad io  adap ­
te r  n ow y , sześć lam p, 
„m a g ic zn e  o k o "  i w  bar 
dzo d ob rym  stan ie fu ­
tro  fo k o w e . Sępo lno. 

M ie ro s ła w sk iego  la  m. 3.
12392g

Z G U B IO N O  k w it  n r  7530 
sk lepu  k om isow ego  
Iviii o  w  W a łb rzych u . 
B le ib e rg  M a je r . _  4084p 

S K R A D Z IO N O  k a rtę  
meiuuiu%.ową, le g ity m a ­
c ję  szKom a, Ziw-rs za- 
sw iaaczeme meuyKam o 
na nazwisko Maieuki 
■ladeusz, T rzeb n ica .

4086p
ZG UBiONO  kaiążeczfcg 
wojsKową wyuaną pizcz 
H k U je le n ia  u o ia ,  K a i- 
tę ineicmiiKOWą na na­
zw isko O ba  iie roert.

408 lp
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l- 
cmnKOwą w  dntu 5. V H . 
1952 r . na. n a zw isk o  Ś li­
ska D anuta. dOJOp

S K R A D Z IO N O  kartę  
m e ld u n k ow ą  w yu an ą  
w  gm . P o lk o w ic e , za- 
św iad cze iu e  w o js k o w e  
w yd a n e  p rze z  W K R  
K ra śn ik  na n azw isko  
T u rb ia rz  M arian , K r o ­
toszyce , p ow . L egn ica .

4079p

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du n kow ą  w yd an ą  w  Ł a ­
go w ie , p ow . Z go rze le c , 
pokw itovvan ie  z łozen ia  
an k ie ty  na n azw isko
G ucm a Jadw iga .  4032p
Z G U B IO N O  zaśw iad cze ­
n ie  d ru g ie j r e je s tra c ii 
w o js k o w e j w yd an e
p rze z  P M R N  W roc ław  
na n a zw isk o  M arek  J ó ­
ze f._____________________408:<p
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du nkow ą, p o k w ito w a ­
n ie  z ło żen ia  an k ie ty . 
K ie ra s  L eon , W a łb rzych .

4120p
Z G U B IO N O  k w it  p ra ln i 
C zystość w  L e g n ic y  na 
n a zw isk o  Z a w iś la k  B a r ­
b a ra .__________________ 4122p
S K R A D Z IO N O  kartę  
m e ldu n kow ą , d e le g a c ję  
s łu żbow ą n r  3151/52. Z a ­
n iew sk i S tan isław .
_________________________ 4123p
Z G U B IO N O  k w it  na 
poń czoch y  od d an e  do 
re p e ra c ji na n azw isko  
M a zu rk iew ic z  S tan isła ­
w a, Legnica^________ 4l24p
Z G U B IO N O  przepu stkę  
fa b r y k i „D z ie w ia r z "  w  
L e g n ic y  na n azw isko  
O lea rn ik  S te fan ia .
________________________  4125p
Z G U B IO N O  k a rtę  "m e l­
du nkow ą na n azw isko  
B orow sk a  M ieczys ław a .
Legn ica . ___ 4126p
Z G U B IO N O  p rzepu stkę  
fa b ry k i „D z ie w ia r z "  na 
n a zw isk o  K os topu lu  
W ange lia , L egn ica .

4127p

Z G U B IO N O  p rzepu stkę  
fa b ry k i „D z ie w ia r z "  na 
n a zw isk o  B rw ia k  Anna ,
L e g n ic a . _____________4128p
S K R A D Z IO N O  k s ią żecz­
k ę  w o is k o w ą  w yd an ą  
p rze z  W K R  Ś w idn ica . 
N o w a c k i H en ryk .

4129p

Z G U B IO N O  k s ią żeczk ę  
w o js k o w ą  w yd a n ą  p rzez  
R K U  B rz e g  na n a zw i­
sko M ią s ik  F ran c iszek . 
S trze lin , ul. W ita  S tw o -
sza_29. __________  4130p
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du n kow ą  N r  187923 na 
n a zw isk o  C ie c io rk o  H e ­
lena. 12406g

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du nkow ą, p o k w ito w a n ie  
z ło żen ia  an k ie ty , le g i ­
ty m a c ję  szko lną  i Z M P  
na n a zw isk o  W y k o w -
sk i M iro s ła w ._____  12407g
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du n kow ą  na n a zw isk o  
K s ię żu k  Z b ig n iew .

12403g
Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
szko ln ą  na n a zw isk o  G il 
Jan. W roc ła w . 12410g 
Z G U B IO N O  tra m w a jo ­
w y  b ile t  rod z in n y  na 
n a zw isk o  P a w lik  J ó ze ­
fa . __________
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
dunkow ą. zaśw iad czen ie  
r e je s tra c ji S P  i p o k w i­
tow an ie  z ło żen ia  an k ie ­
ty  na n a zw isk o  P r z y -  
b y lsk i H en ryk . 12414g

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du nkow ą na n azw isko  
O ie ra  Z ygm u n t. W ro ­
c ław . ____________  12416g
Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
s łużbow ą, p rzepu stkę  i 
k a r tę  zaopa trzen ia  ro ­
b o tn iczego  na n azw isko  
K u żm a  Z o fia . I2416g

Z G U B IO N O  za św iad cze ­
n ie  S P  na n azw isko  
P rzesm yck a  Jadw iga .

12420g
Z G U B IO N O  kartę  m e l­
du n kow ą  na n azw isko  
K ocza n ow sk i A lo jz y .

U418g
Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
k o le jo w ą  na n azw isko
V ra n ic  A n n a .  12422g
Z G U B IO N O  k a r ję  m e l­
dunkow ą, p o k w ito w a n ie  
z łożen ia  an k ie ty  na na­
zw isk o  H a jd u k  Janina.

_ _ _ _ _ _ _  12387g
Z G U B IO N O  k a r ty  m e l­
du n kow e , p o tw ie rd zen ia  
zło żen ia  an.kiety na na-- 
zw isk o  L ew a n d o w sk i 
M iec zy s ła w  i  L e w a n ­
dow ska  R eg in a  o ra z  
p rzy d z ia ł m ieszk an iow y  
na n a zw isk o  L e w a n d o w ­
ski M ieczys ław . 12390g 
Z G U B IO N O  k a r tę "  m e l­
du nkow ą na n azw isko  
S zm a lec  M aria . 12395g 
Z G U B IO N O  kartę  m el- 
dun.kową, zaśw iad czen ie  
p ra cy  o raz p o k w ito w a ­
n ie  z ło żen ia  a n k ie ty  na 
n azw isko  B u łk iew ic z  
A p o lon ia . !2398g

Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
szko iną  nr 3734 na na- 
zw isK o  K ra w ie c  R u d o lf.
________________________12393g
Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
d u n k ow ą  na n azw isko  
Sa ła ta  Lu c ja n . la-łOlg

Z G U B IO N O  k a r tę  m e l­
du n kow ą  na n azw isko  
K o t la r z  M aria . 12402g:

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l- i 
du n kow ą  N r  54650 na; 
r . łzw is k o  B oru ch  S tan i-: 
s ław . 124UJg;

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l - 1 
d u n kow ą  i  m e try k ę  n a ! 
n a zw isk o  W iń ska  A d e -  •
la ._____________ 12405g
S K R A D Z IO N O  m e try k ę  
ślubu  1 za św iad czen ie  
ch o rob y  na n azw isko  
S k ib iń sk i R y sza rd  T a ­
deusz. 12371g

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
du n kow ą  £Ir 82934 na 
n a zw isk o  B u k o w y  S te ­
fan ia . 12376g

Z G U B IO N O  słu żbow ą, 
t ra m w a jo w ą  le g ity m a ­
c ję  na n a zw isk o  K a liń ­
ska M aria . 12379g

S K R A D Z IO N O  k s ią żecz­
k ę  żeg la rsk ą  N r  5427 na 
n a zw isk o  Z ach o rod n y  
E ugen iusz. 12380g

Z G U B IO N O  k a rtę  s łuż­
bow ą  M P K  na n azw isko
B i ga j_ J  óze f .________ 1238_3g
S K R A D Z IO N O  le g i t y ­
m a c ję  rod zin n ą  na na­
zw isk o  Lach  Z o fia  i  6 
k a r t  żyw n o śc io w ych .

12385g

L O K A L E

Z A M IE N IĘ  m ieszkan ie  
2 p o k o jo w e  na 4 p ię trze  
na tak ie  sam o lub w ię k ­
sze na 2 p ię trze . Z g ło ­
szen ia, S ta lina  67 —
s k le p ________________1233 7g
P O S Z U K U J Ę  p ok o ju  U- 
m eb low an ego  z osobn ym  
w e jś c iem . O fe r ty  k ie ­
row ać  do „S ło w a "  pod  
„R zem le ś ln  i k " .  12317g
T R Z Y  p ok o je , kuchn ię, 
ła z ien k ę  w  W a łb rzych u  
zam ien ię  na m ieszk an ie  
w e  W roc ław iu . W ia d o ­
m ość W roc iaw , U n iw e r ­
s y te tó w  S zw ed zk ich  19 
m . 14 o d  godz. 17.

 i085P
P R A C U J Ą C A  poszu ku ­
je  poko ju . Cen.i i d z ie l­
n ica ob o ję tn a . O fe r ty  
do  „S ło w a "  pod  „D z ie l-
n ic a " . __________12412g
P R A C U J Ą C A  poszuku ­
j e  p ok o ju . O fe r ty  d o  
„S ło w a "  pod  „12378".

_____________ 12378 g

Z G U B IO N O  k a r tę  m e l­
du n kow ą  na n azw isko  
K le p a c z  M iec zy s ła w :

12384g
Z G U B IO N O  k a r tę  m e l­
du n kow ą  na n azw isko  
M asiuk  J ó ze f, o ra z k a r­
tę  m e ldu n kow ą  i p o k w i­
tow an ie  z ło żen ia  an k ie ­
ty  na n a zw isk o  M asiuk  
J ó ze fa . 12253g

Z G U B IO N O  k a rtę  m e l­
dunkow ą, za św iad czen ie  
I i - e j  r e je s tra c ji w o js k o ­
w e j,  le g ity m a c ję  Z M P  
na n a zw isk o  P u tn ia  J e ­
rzy . 12171g

S K R A D Z IO N O  p ie c zą t­
kę M H D  sk lep  N r  25, ul. 
B . P ru sa  2. 12369g

W O L N E  P O S A D Y

P O T R Z E B N A  gosposia 
dochodząca do b e zd z ie t 
n ego  m ałżeństw a. W ia ­
dom ość — O leśn icka  2 
sk lep  (podnoszen ia  o - 
czek ).

12339g

P O T R Z E B N A  pom oc 
dom ow a. W aru n k i d o ­
b re. W roc ław , pl. En­
ge lsa  3/6.___________ 12400g
S A M O T N A  osoba po­
szu ku je  gospodyn i. R e ­
fe r e n c je  kon ieczna.

12419g

W Y N A J M Ę  p ok ó j panu 
na stanow isku  — o k o li­
ca K lin ik . O fe r ty  do 
„S ło w a "  p od  „C is z a " .
  * ___ 12389g
Z A M IE N IĘ  w i l lę  3 p o ­
k o je , kuchn ia , ła z ien ­
ka. ogród , sad p od  * 
K ło d zk ie m  — na podob ­
ne w e  W roc ław iu  (ew . 
b e z  o g ród k a ). O fe r ty  
do  „S ło w a "  pod  „A s t r a "  

12377g

P O S Z U K U J Ę  p ok o ju  w  
ś ródm ieściu . Z g łoszen ia
W roc ław ,
(sk lep ).

S ta w ow a  11 
v  12373g

N A U K A
T R Z Y M IE S IĘ C Z N E  n o­
w oczesn e  k o resp on d en ­
c y jn e  ku rsy  k s ię g o w o ­
ści. Ł ó d ź  — sk ry tk a  163.

149Jk

K O R E S P O N D E N C Y J N E  
nau czan ie  ję z y k ó w  o d - 
cych . In lo rm a c je :  W a r­
szaw a I, sk rzyn k a  68.

14CTk
K O R E S P O N D E N C Y J N IE  
k s ięgow ość , s ten ogra fia , 
m aszynop isan ie, an g ie l­
ski. In fo rm a c je : Łódź, 
sk rzyn k a  57._________1571k

Ob. O S M Ę D Z IE  T a d eu ­
s zow i za okazan ie  o j ­
cow sk iego  serca tą d ro ­
gą  składam  serdeczn e  . 
p o d z ięk ow an ie . S en der 
H a lin a . 1239Ig
U C Z C IW E G O  zn a la zcę  
k o z y  z k o ź lę c iem  p ro ­
szę o z w ro t  za w y n a ­
g rod zen iem . W roc ław , 
ul. N o w o w ie js k a  6/5.
:_______________________ 12404g
P O Z O S T A W IO N Ą  w  
sk lep ie  M H D  n r 136 w  
W a łb rzych u , ul. K o ­
ściu szk i 7, p o rtm on et­
k ę  z dw om a  b ile ta m i 
k o le jo w y m i (Je len ia  G ó ­
ra — K arpacz)' o raz 
p ierśc ionek , proszę od e ­
b rać  w  tym że  sk lep ie . 
Zam orska  Halina.
^  4121p

Wrzesień
Wtorek

Tekli
2 3



Str. '4 i j Ł O W O  P O L S K I E

Tylko 5 zawodników Kolejarza
stawiło si'q na mecz z Pafawagiem

rJ f LE się dzieje w  sekcji bokserskiej Kolejarza. Najlepszym tego 
dowodem jest fakt, że na mecz z Pafawagiem stawiło się zaled­

wie 5 zawodników. Gospodarze znaleźli się w  trudnej sytuacji.

Żużlowcy godnie uczcili 
Kongres Ziem Odzyskanych

Glapiak zdobywcą 
Wielkiej Nagrody

Musieli w  ostatniej chwili uzu­
pełniać składy swymi zawodnika­
mi. Dlatego- też oficjalny wynik 
jest jak na mecz bokserski dość 
dziwaczny 16:4 dla Pafawagu.

Spotkanie rozegrane w  świetlicy 
Fabryki Wagonów było prawdopo­
dobnie ostatnim meczem stalow- 
ców przed rozpoczęciem rozgrywek 
ligowych. Egzamin wypadł dobrze, 
a  najbardziej cieszy nas to, że 
znów na ringu zobaczyliśmy no­
wych, nieźle zapowiadających się 
pięściarzy, wychowanków trenera 
Smiecha.

Podobał się półciężki Kozłowski, 
który przez dwie rundy walczył z 
Krupińskim jak równy z równym. 
Dopiero w  ostatnim starciu rutyna 
„W ańki" wzięła górę 1 Kozłowski 
zeszedł z ringu pokonany.

Najwyższy czas
naprawić
tor żużlowy
V l/  Z W IĄ Z K U  z odbytym w n ie- 
"  dzielę turniejem  żużlowym 

chcieliśmy poświęcić kilka słów 
Stadionowi Olimpijskiem u. Od k il­
ku lat w naszym mieście odbywają 
się często imprezy żużlowe.

M im o wielkich ■dochodów, jakie 
one przynoszą, n ikt dotychczas z 
miejscowych działaczy nie pom y­
ślał o konserwacji toru. Wobec bra­
ku koniecznej opieki nad nim, żu­
żel zbił się w jedno twarde klepi­
sko, urozmaicone licznymi dziurami 
i wybojami, szczególnie na w ira­
żach. Tor nasz w  obecnym stanie 
zagraża poważnie bezpieczeństwu 
startujących zawodników. Potrafią  
na nim  jeździć jedynie żużlowcy 
Wrocławia, którzy dzięki częstym 
treningom znają prawie na pamięć 
położenie wszystkich dziur i nie­
bezpiecznych odcinków.

Niedzielny turniej obfitował w 
szereg upadków i zderzeń z bandą 
zewnętrzną. Prawie wszyscy zamiej 
scowi zawodnicy na skutek twardej 
nawierzchni, nie m ogli sobie pora­
dzić z jazdą na wirażach.

Przy wyjściu na prostą, przede 
wszystkim z wirażu, przy którym  
znajduje się parking polewaczki, 
jeźdźcy byli stale odrzucani na' 
drewnianą bandę. Stwarzało to bar­
dzo niebezpieczne sytuacje.

W  jednym z biegów reprezentant 
Stali Ostrów  — Wielgosz przy w yj­
ściu z wirażu grzmotnął się z im ­
petem o deski, ulegając kontuzji 
nogi. W  rezultacie nie mógł już wię 
cej startować.

To samo spotkało Szwendrowskie 
go. Tym  razem skończyło się jednak 
tylko na obtarciu łokcia i porwaniu 
rękawa skórzanej kurtki oraz spod­
ni. Nie iędziem y tu wymieniali 
wszystkich tych, którzy ocierali się 
lub uderzali na szczęście nieszkod­
liwie o bandę, lub ulegali upadkom.

Dla wszystkich jednak jest jasne, 
że tor Stadionu O limpijskiego nie 
nadaje się w tej chw ili do użytku. 
Tego zdania są prawie wszyscy za­
wodnicy z przyjezdnych drużyn.

W  związku z tym, właśnie w o- 
statniej chwili zrezygnował ze star­
tu drugi reprezentant Unii Leszno 
Olejniczak, wychodząc ze słuszne­
go założenia, że nie należy zbyt po­
chopnie narażać się na niebezpie­
czeństwo.

Apelujem y więc do administracji 
Stadionu O limpijskiego i sekcji 
żużlowych Spójni oraz CW KS-u, by 
wspólnymi siłami doprowadzili tor 
do stanu użytkowego. Jeżeli tego 
nie zrobię, wyższe władze sporto­
we powinny zabronić organizowa­
nia we Wrocławiu jakichkolwiek 
imprez w tej dyscyplinie sportu.

(Hen)

Karpiński —  Żmijewski

Karpiński, który niedawno na 
meczu Pafawag — Ogniwo poko­
nał przez tko Dudka zm ierzył się 
ze Żmijewskim. Pojedynek był 
bardzo ciekawy i obfitował w  ży­
wą wymianę ciosów.

W I I  rundzie po celnej kontrze 
Żmijewskiego pafawagowiec był 
liczony do 8. Dwukrotnie bombar­
dier Kolejarza przeżywał krytycz­
ne momenty, po zainkasowaniu 
silnych bomb. W ygrał Żmijewski. 
Dobrze boksował również Szcze­
pan, zmuszając w  I I  rundzie do 
poddania się Olechowskiego.

Sawicki znów walczy

„Karolek" wyleczył iuż kontuzję 
i od kilku tygodni pilnie trenuje. 
W n ied zie lę  zmierzył się on z K ru ­
pińskim II, wygrywając po ładnej 
i dość zaciętej walce.

Pozostałe wyniki.

Woźniak (Paf) zmusił do podda­
nia się w  I I  rundzie Kołodzieja 
(Kol), Faska (Paf) wygrał przez 
dyskwalifikację w  I I I  rundzie z 
Piaseckim. Piętka (Paf) wypunk­
tował Tomaszczyka (Paf), a Jac­
kowiak I  (Paf) Potyrałę (Paf), 
Łukasiewlcz (Paf) pokonał My- 
szograja (Paf) i Probola (Paf) 
przegrał z Szandrychem (Kol).

(B-cz) }

W  NIEDZIELĘ we Wrocławiu gościło 3.200 delegatów miast 1 wsi z 
całego kraju, którzy wzięli udział w Kongresie Ziem Odzyska­

nych. W  ramach Kongresu podsumowano m. in. dotychczasowe wspa­
niałe osiągnięcia w dziedzinie zagospodarowania Ziem Zachodnich i 
wytyczono drogi do dalszego ich rozwoju.

Spartakiada Gwardii
zakończona
Dobre wyniki 
wrocławian
T> RUG A część spartakiady w  

szermierce, boksie, podnosze­
niu ciężarów i gimnastyce została 
zakończona.

W boksie tytuły mistrzów zdoby­
li: Murawski przed Łakomym
(Wrocław), Kasperczak (Wrocław), 
Tyczyński, Pek, Graf, Piński, K raw  
czyk, Kolczyński i  Łysiak. W  wa- 
dze ciężkiej trzech zawodników Ję- 
drzyk, Drewicz i Mączka uzyska­
li jednakową ilość punktów.

W  podnoszeniu ciężarów zw y­
ciężył zespół 
łódzki przed 

J g f  Wrocławiem, Kra
kowem i Gdań- 

I f f& S  skiem. W  zapa­
ln i?  ył/Tl sach wygrał
/ A \  j j l  Gdańsk przed Ło
u wi, / y  * Krakowem

^  gimnastyce 
kobiet Kraków 
przed Warszawą 
i Wrocławiem 

a w  męskiej Warszawa przed K ra­
kowem i Olsztynem.

Interesujący przebieg miał tur­
niej szermierczy. We florecie dru­
żynowo zwyciężył Wrocław, w y ­
przedzając Warszawę i  Łódź. Z 
wrocławian najlepiej spisał się K io 
sowicz, zajmując 5-te miejsce i 
Sosnowski 6-te. Niespodzianką tur­
nieju szablowego była postawa Lu- 
dwiczaka, który powrócił znów na 
planszę. Zajął on 4-te miejsce za 
Pawłowskim, Szrejderem i Raro- 
rem.

W  punktacji drużynowej szabli 
Wrocław zajął drugie miejsce. W  
finale floretu kobiet Lempartów- 
na (Wroęlaw) uplasowała się na 
4-tym yilęjscu.

Polska N R D  3:0
Mimo zwycięstwa  
piłkarze nasi 
wypadli blado

M i ę d z y p a ń s t w o w y  mecz
piłkarski rozegrany w 

Warszawie pomiędzy Polską i 
NRD zakończył się zwycięst­
wem naszej reprezentacji 3:0 
(0:0). Zawody stały na słabym 
poziomie.

Roztrzygnięcle spotkania pa­
dło dopiero na 20 minut przed 

końcem. Do tej chwili goście 
byli całkowicie równorzędnym 
przeciwnikiem dla naszej je­
denastki.

Piłkarze NRD pod względem 
technicznym przewyższali wy­
raźnie Polaków. Niestety ped 
koniec meczu załamali się i za­

częli popełniać wyraźne błędy.
Pierwszą bramkę zdobyli na­

si piłkarze w 70 minucie. Tram- 
pisz wygrał pojedynek z Scho­
enem 1 strzelił nie do obrony. 

5 minut później przy głośnym 
dopingu widowni Anioła prze­
dłuża strzał Trampisza i bram­
karz niemiecki Klang wyciąga 
po raz drugi piłkę z siatki.

Goście ruszają do kontrataku. 
Dużo nie brakowało a przebój 
Schroetera zakończyłby się zdo­
byciem bramki .

Na 5 minut przed końcem 
Anioła zdobył trzecią i ostatnią 
bramkę ustalając wynik meczu.

Porażka 
lekkoatletów .
wrocławskiej Gwardii
]VI A  STAD IO N IE  Gwardii roze- 
*■ '  grane zostały towarzyskie za­
wody lekkoatletyczne pomiędzy 
miejscową Gwardią, a Górnikiem 
Wałbrzych. Niespodziewane zwycię 
stwo odnieśli górnicy w  stosunku 
93:83.

Chociaż gwardziści wystąpili bez 
kilku czołowych zawodników, w y ­
nik ten jest mimo to niespodzian­
ką.

Uzyskane rezultaty są przecięt­
ne.

Wyniki: mężczyźni 100 m 1) L i­
piec Gw. 11,8. 2) Gronowski Gw.
11,9

400 m Gołębiowski 54,1. 2) Ko- 
wacki G. 54,2.

800 m 1) Burka Gw. 2,03. 2) Syz- 
dek G. 2,07,4.

1500 m 1) Górski Gw. 4,24,2. 2) 
Krawczyk G. 4,24,4.

Sztafety 4x400 1) Gwardia 46,2. 
2) Górnik 46,3..

4x400 1) Gwardia 3, 41,0, 2) Gór­
nik 3,43,8.

Dysk 1 Rorkowski Gw. 35,29 2) 
Nowak Gw. 33,98.

Kula 1) Sobiński Gw. 12,67 2)
Zdanowicz G. 11,63.

Trójsltok 1) Zdanowicz G. 13. 84 
2) Gizelewski Gw. 13,51.

Skok w  dal 1) Pawlusińskl G. 
6,18 2) Gizelewski Gw. 6,15.

Oszczep 1) Kesner Gw. 45,25 2) 
Nowak Gw. 42,77.

Wzwyż 1) Baryła G. 1,65 2) Zda­
nowicz G. 1.60.

Kobiety: 100 m 1) Drabecka G. 
14,2 2) Stawiarz G. 15,0

4x100 m 1) Górnik 57,0 2) Gwar­
dia.

Skok w  dal 1) Drąg G. 4,51. 2) 
Drabecka G. 4,48.

Pchnięcie kulą 1) Gajda G. 10,67 
2) Czarnecka Gw. 9,76

Organizacja zawodów sprawna.

(wr)

W  celu uczczenia Kongresu 
żużlowcy zorganizowali turniej o 
W ielką Nagrodę Kongresu, z udzia­
łem czołowych zawodników kraju.

Zapowiedź startu

^  ' i i  m. in. podkreślił
Glapiak wielkie znaczenie 

ziem nad Odrą i 
.Nysą w  budowie naszego jutra.

Na zakończenie mówca wezwał 
uczestników do szlachetnej rywali­
zacji o palmę pierwszeństwa w tur­
nieju, życząc im jednocześnie osią­
gnięcia jak najlepszych wyników. 
W  imieniu żużlowców przemówił z 
kolei mistrz Polski Edward Kup- 
czyński, który odczytał uchwaloną 
przez nich rezolucję.

„M y sportowcy Polski Ludowe] 
dla poparcia Programu Wyborcze­
go Frontu Narodowego oraz w 
celu uczczenia X IX  Zjazdu WKP(b) 
i na cześć Kongresu Ziem Odzy­
skanych zobowiązujemy się: 
zwiększyć wydajność pracy za­
wodowej celem przyśpieszenia 
realizacji Planu 6-letniego. Po­
przez właściwą konserwarję ko­
sztownego sprzętu motorowego, 
przedłużyć jego żywot. Odbywać 
systematyczne treningi, które u- 
możliwią nam osiąganie coraz 
lepszych wyników.

Na zakończenie wzniósł okrzyk 
na cześć wielkiego nauczyciela i 
opiekuna sportowców Polski Lu­
dowej Obywatela Bolesława 
Bieruta.

Część oficjalna zakończona zosta­
ła hymnem młodzieży demokratycz­
nej oraz wręczeniem wszystkim u- 
czestnikom pamiątkowych propor­
czyków.

P  RZHCHODZĄC do omówienia 
samego turnieju żużlowego na­

leży stwierdzić, że poziom jego nie 
byl tak wysoki, jak na mistrzo­
stwach Polski. Najlepiej świadczą 
o tym uzyskiwane czasy.

Jedynie Kupczyń 
skie-mu udało się 
zejść poniżej 1,30. 
Wynikiem 1,28,5 
wyrównał on re­
kord toru, należą­
cy do Fijałkow­

skiego. Mimo prze­
ciętnych rezulta- 

jtów impreza była 
ciekawa i dostar- 

iczyla wiele emocji 
zgromadzonym wi- 

[dzom.
Sucheckii Najciekawszy byl

bieg 6-ty, w któ­
rym startowali: Suchecki, Szwen-
drowski, Kupczyński i Glapiak. Du­
ży sukces odniósł wrocławianin Su­
checki, zwyciężając tak doborową 
stawkę przeciwników. Na drugiej 
pozycji przybył Glapiak przed Kop­
czyńskim. Szwendrowski uległ w y­
padkowi na przedostatnim wirażu.

Turniej wygrał reprezentant li­
nii Leszno, Glapiak, zdobywając 
tym samym Wielką "Nagrodę Kon­
gresu Ziem Odzyskanych. Fukces 
jego jest w pełni zasłużony.

Glapiak od kilku lat wykazuje 
zadziwiająco równą formę i stale 
zalicza się do naszych najlep 
szych jeźdźców. W  niedzielę za­
demonstrował dobrą jazdę, opartą 
na doskonałej technice i taktyce. 

Nadspodziewanie dobrze spisał 
się przedstawiciel CWKS-u Suchec­
ki, który zajął drugie miejsce. Obaj 
z Glapiakiem uzyskali po 11 pkt. i 
dopiero dodatkowy bieg rozegrany 
pomiędzy nimi, zadecydował o koń­
cowym wyniku.

Pozostali wrocławianie Kupczyń- 
ski, Krakowiak i Kosierb również 
nie zawiedli. Uplasowali się oni na 
czołowych pozycjach, wśród najlep­
szych. Do formy powrócił już Kra­
kowiak. Na mistrzostwach Polski 
wypadł dość słabo, natomiast w 
niedzielę zajął 4-krotnie drugie 
miejsce i ostatecznie uplasował się 
na piątej pozycji.

Jak zwykle pechowo jechał 
Szwendrowski i musiał zadowolić 
się . czwartym miejscem. Najsłabiej 
z członków kadry narodowej wy­
padł Fijałkowski. Na usprawiedli­
wienie jego należy jednak przyto­
czyć fakt, że nie startował na włas­
nej maszynie, lecz na kadrowej, 
która nie była zbyt dobrze przygo­
towana.

Reprezentanci Stali Ostrów W iel­
gosz i Krzesiński na skutek kon­
tuzji nie ukończyli turnieju.

Ostateczna klasyfikacja: 1. Gla­
piak 11 pkt. 2. Suchecki 11 pkt. 
3i Kupczyński 10 pkt. 4. Szwen­
drowski 8 pkt. 5. Krakowiak 8 
pkt. 6. Kosierb 7 pkt. 7. Fijałkow­
ski 7 pkt. 8. Maj 5 pkt. 9. Kuś- 
mierek 4 pkt. 10. Raniszewski 4 
pkt. 11. Świtała 2 pkt. 12. Mie­
chowski 2 pkt.

Dwa zwycięstwa
pmgpongistów
Ogniwa
C hcemy zdobyć po raz trzeci ty ­

tuł drużynowego mistrza Pol­
ski w  tenisie stołowym i sądzę, że 
powinno się to nam udać — po­
wiedział Rosłan w  imieniu swoim, 
Arbacha i Ciupryka. By odnieść 
tak w ielki sukces trzeba pracować 
wiele. Ping-pongistów czeka boga­
ty sezon, a ukoronowaniem jego 
są mistrzostwa świata w  Bukare­
szcie, na które wyjedzie liczna eki­
pa Polaków.

I we Wrocławiu będzie co oglą­
dać. W pierwszych dniach stycznia 
w  świetlicy Pafawagu rozegrane 
zostaną indywidualne mistrzostwa 
Polski seniorów.

Jak na początek wcale nieźle 
D  ierwszy mecz z krakowskim 

Ogniwem wrocławianie w y­
grali gładko 8:2. Drużyna w ice­
mistrza Polski z roku 1951 przyje­
chała bez Zięby którego brak od­
czuli szczególnie goście w  grze po­
dwójnej. Wrocławianie jak na po­
czątek sezonu wypadli nieźle. Sto­
sunkowo w  dobrej formie jest Ro­
słan, który, gdyby lepiej rozwiązał 
taktycznie pojedynek z Mamczar- 
czykiem mógłby wyjść zwycięsko* 

Ciupryk „rozkręca się“  powoli* 
ale systematycznie. Z zespołu go­
ści podobał się oprócz Mam^zar* 
czykq. wszechstronny Dobosz.

W yniki (na pierwszym miej"! 
scu wrocławianie).

Gra podwójna: Arbach, Ciu­
pryk —  Dobosz Mamczarczyk 
2:1 (10:21, 21:12, 22:20). Gry po­
jedyncze: Rosłan —  Dobosz 2:1 
(21:23, 21:16, 22:20), Arbach —*
Mamczarczyk 2:0 (21:12, 21:13),
Ciupryk —  Kowal 2:0 (21:18, 
21:19), Arbach —  Dobosz 2:0 
(21:15, 21:19), Rosłan —  Kow al 
2:0 (21:17, 21:16), Ciupryk —
Mamczarczyk 0:2 (18:21, 21:23) 
Arbach —  Kow al 2:0 (21:11,
21:12), Rosłan —  Mamczarczyk 
1:2 (21:18, 26:28, 13:21), Ciupryk 
—  Dobosz 2:1 (11:21, 21:19, 21:17).

DRUGIE ZW YCIĘSTW O: 9:1

D  ewanżowe spotkanie zakoń- 
czyło się drugim zwycięst­

wem wrocławskiego Ogniwa w  
bardzo wysokim stosunku 9:1. 
Ping-pongiści Krakowa walczyli 
zacięcie o każdą piłkę, ale byli zu­
pełnie bezradni wobec doskona­
łych ścięć Arbacha i Rosłana.

Arbach podobnie jak w  sobotą 
zdobył 3 punkty, zaś Rosłan zre­
wanżował się Mamczarczykowi za 
ostatnią porażkę, uzyskując rów ­
nież 3 punkty.

Jedynie Ciupryk przegrał po raz 
drugi z Mamczarczykiem. (B-cz)

SPO
odznaką  
każdego  

sportowca

U /  C H YL IC A C H  pod W ar- 
szawą odbyła się czwar­

ta eliminacja raidowców do 
•mistrzostw Polski.

Na zdjęciu: Zwycięzca w kat. 
250 ccm Zurawiecki Budowla­
ni Warszawa.

CAF. fot. Wdowiński.

Słaby pozwem
rozgrywek
koszykówki
X/" OSZYKOWE rozgrywki o  mi- 

strzostwo Wrocławia, które od­
były się w niedzielę nie były cie­
kawe. Z dziewięciu przewidzianych 
spotkań 4 tylko doszły do skutku. 

Niespodziankę
sprawiły koszykar __

ki OWKS-u wygry fc
wając z Gwardią *  I
18:17 (5:12). Ogni- 
wo wygrało wal- \
kowerem z powo- 
du niestawienia s‘ę »
kobiecej drużyny 

Budowlanych.
W  spotkaniu ze­

społów męskich AZS zwyciężył Ko­
lejarza DOKP 41:36 (22:22).

W  drużynie AZS-u wyróżnili się 
Wołoszyn i Czapkowicz. W K ole ja­
rzu Jaworski, Różecki i Morawski.

W  spotkaniu Ogniwo — Unia 
zwyciężyli koszykarze Ogniwa 
102:16 (43:8).

p  IŁKARZE Stali .- Pafawag rozę- 
*• grał; swój przedostatni mecz o 
mistrzostwo II l'g i z Budowlanymi 
Opole, ulegając im 2:3 (0:1). Dru­
żyna wagoniarzy wypadła w  tym 
spotkaniu bardzo dobrze.

Wałbrzyski Górnik pokonał w 
Radzionkowie tamtejszego Górnika 
1:0. Decydująca bramka padła ze 
strzału Kincera, W  grupie wrocław­
sko - katowickiej uzyskano wyniki: 
Stal Sosnowiec — Górnik Knurów 
2:2, Górnik Bytom —  Górnik Za­
brze 1:1 1 Stal Lipiny —  Stal Zie­
lona Góra 1:2.

MECZACH piłki ręcznej o mi- 
* strzostwo Polski drużyn męskich 

padły wyniki: Spójnia Katowice — 
AZS Warszawa 13:8, Stal Kuźnia 
Raciborska — AZS Katowice 11:6. 
Włókniarz Łódź — Budowlani Cho­
rzów 9:13.

C  PÓJNIA Gniezno jest nadal 
najpoważniejszym kandydatem 

do tytułu mistrza Polski w hokeju 
na trawie.

Ostatnio pokonała ona Kolejarza 
Torur 4:1. W  drugim meczu Stal 
Poznań wygrała ze Stalą Siemiano­
wice 1:0

R ed a k c ja : W ro c ła w , ul P o d w a le  62 T e le fo n , ę en tra la  40-21
DztaJ M ie jsk i: <5:33. Sekr R e d :  5109 W * J a je  Uist* (<jt P rasy  

..C zy te ln ik ".

W red ak c ji p rzy jm u je : S ek re ta rz  red ak c ji w eod z  l i  -  14 R ed ak to i
n aczelny  w p on ied z ia łk i Środy I p ła tk i 12 —u  -  Redukrn* r f w r f n  
Ole I w r i c ł  Druk RS w  ..P R A S A ' W roc ław  F-3-60017

P R E N U M E R A T A  z p rzesy łka  p o c z tó w , m ies ięczn ie  4.50 zł, K w arta ł- 
nie 13 50 zł, pó łroczn ie  27 -  zł, ro c zn 'e  54 -  zł P ren u m era tę  p r z y j­
m u ją  w szys tk ie  p la ców k i p oczt o raz P P K  K o n to  V 1 1 1 / 1 3 6 3

Z E S P A R T A K IA D Y  Gwardii. Na zdjęciu: Defilada zawodni­
ków przed rozpoczęciem im prezy. CAF. fot. Wdowiński.


